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Łódź, 141vI 1905 r. 

N~ 130. 

CENA PRENUMERATY: 
W ŁODZI: 

Kalendarzyk tygodniowy: 

Środa Sw. Bazylego W. 
Czwarto Św. Wita 
Piąto Św. Benona B. W. 
Sob. Św. Jolenty W. 
Niedz. Sw. Trójcy. 
Pono Św. Gerwazego. 
Wtor. Św. Sylweryusz/l. Rocznie rb. 8 k.

Półrocznie " 4 " -
KwartaIn. r 2,,-
Miesięczn. " - ,,67 Wschód st godz. 3m. 45. 

Zachód sI. godz.8m. 13. 
Odnoszenie 10 k. m. mug. dnia godz. 16 m. 31. 
Egz. pojedyńczy 5 k. I-.'!II ______ .; 

Z przesyłklł pocztową: Redakcya 
Rocznie rb. 10 kop.-

ŁODZI, Półrocznie " 5 ' " -
w 

Kwartalnie 
" 

2 
" 

50 ul. Przejazd Nil 8 
Miesięcznie 

" - " 
85 16 telefonu 593. 

Rek VIII. , 

Środa, dnia 1 (14) czerwca 1905 roku. 
KantorYl własny w Warszawie, ul. Krucza HL 23, w Pabianicach u p. Teod.ra Minke; 

w Zgierzu u p. Ikierta. 

CENA OGŁOSZEŃ: "N a d e s ł a n eU na l-ej stronicy 5() kop. za wiersz. Z'W"yczajne ogloszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsce. 
Male o~łoszenia po ll/~ kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop.). Rek l a m y i N e kro log i po 15 kop. za wiersz petitowy. 
Za dołączenie prospektów 36 rb. ARTYKUŁY be~ or;naczenia honoraryum Redakcya uważa za bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca. . 

#44- i __ • '.'!iIIN:~&H 

la~azJIl ~alanteryjny 
W ' gmachu te

atru, 
po zupełnem odnowieniu otrzymuje stałe 

Wielki Wybór liowoioi 

w. GOLINSKIEJ 
_ Warszawie 

:IZ pierwszorzędnych fabryk zagranicznych 
i poleca takowe 

pO cenach umiarkowanych. 
1600-5-2 

Rozkł.d pociqgów. 
Od l-go czerwca. 

Kolei F~cz.no-ŁQdzka. 
Odchodzi z Łodzi: a) 7.10, b) 12.05, c) 1.38, 

tI) 3.15, e) 6.10, f) 8.50. go) 12.30, s) 8.45, t) 6.53. 
Przychodzą do Łodzi: h) 7.4:5, k) 9.30, I) 10.15, 

m) 3.40, n) 5.22, o) 8.20, p) 11.00, r) 4.35, u) 10.00. 
Bezpośrednia komunikacya Łódź-Warszawa ' pociąga

mi - a), e). Warszawa-Lódź - n, p). Zatrzymują się 

pociągi na wszystkich stacyach - d), h), m), o). W An
drzejowie -a), g), n), o). W Widzewie i Andrzejowie
b), f). Łączą się z pociągami drogi Dąbrowskiej"":' a), 
d), g), l), m), o). s) kursuje tylko w nied.ziele i święta, 
11;) i u) kur.-sują codziennie. 

Kolej Wa1'szawsko-Kaliska 

Odohodzą d. Kaliszalog. 6.35, 11.49, 4.40, 
1110 War.zawy: o godzinie 9.30, 3.08. Przyohodz .. 
• Kaliaza: o godz, 9.17, 2.58, 6.35. 

KolJei Obwodowa. 

Odchodzl\ ze stacyi Łódź-kaliska do Słotwin o godz. 
.... S. ze Slotwin do st. Łódź-kaliska 10.10. Odchodzl\ le 

11. Łódź-kaliska do Koluszek 7.10, przychodz~ z Kolu
.zek do st. Łódź-kaliska o g. 6.20. 

U.agi. Godziny wydrukowane tłustym drukiem 
lIIuMzaj" czas od I wieczorem do 6 rano. 

p O KÓJ. 
-s-

Coraz bardziej widoki pokoju przybierają 
charakter realny, jakkol wiek do tego jeszcze 
dosyć daleko. 

Wprawdzie rządy rosyjski i japoński oświad
czyły w odpowiedzi na not~ prezydenta Roose
Velta, że są gotowe do mianowania pełnomocni. 
ków, które mają porozumieć 8i~ ze sob~ w iitlra-
wie zawarcia pokoju. . 

Nie jest to jeszeze pokój, .ani nawet rozpo
częcie układów pokojowych. Nie ulega najmniej
szej wątpliwoaci, :te pełnomocnicy obustronni bę
dą mianowani i spotkają się ze sobą w miejsco
~ości nie oznac7,onej do tej pory. Ale zadanie 
Ich będzie na razie bardzo ograniczone. Będzie 
?no polegało wyłącznie na t.em, że pełnomocnik 
Japoński przedstawi rosyjskiemu warunki swego 

rządu. Od warunków tych i sposobu, w jaki 
przyjmie je rząd rosyjski, będzie zależał dalszy 
rozwój stosunków. Jeżeli Rosya uzna, że może 
zgodtić się w zasadzie na żądania lapońskie, to 
wtedy rozpoczną się rokowania, które mogą do
prowadzić do pomyślnego wyniku. Jeżeli warun-

l 
ki japońskie będą uznane za zbyt uciążliwe, to 
pełnomocnicy rozjadą się, .epizod pokojowy skoń-

I -ezysię i wojna potoczy się nadal swoh koleją· 
! Drog~ kwestyą, która musi być rozstrzygnię
I ta jeszcze przed ro~poez~eicm właściwych ukła
! dów pokojowych, jelit zawarcie za.wiesz~ia bro-

ny. Wskutek tej noty, kroku tego nie robi ani 
Rosya, ani Japonia, bo oba państwa mianują 
równocześnie swoich pełnomocników dla oglo
ISzenia i pl'1.yjęcia żądań japońskich, z inicyaty
wy mocarstwa trzeciego, które ciel'lzy się zaufa-

I niem ohu stron wojUJących. Wskutek wystąpie
I nia Rdosevelta, lody zostały przełamane, żądania 
! japoń~kie będą zakomunikowane Rosyi i wytwo-

rzy się możność bezpośredniego porozumienia ' sili 
między obu państwami. 

* 
lIIi. Z ch wHą rozpoczynania. układów kończy sili Z depesz - acz nieorzędowych- dowiedzie-

z natory rzeczy walka i następ!lje rozejm, pod- liśmy się już przed kilku dniami, jak sili przed· 
. {lzas którego pełnomocnicy obustronni porozumie- stawiają mniej więaej żllldania Japonii. Stano-
wają się ze sobą. wią one zarys szkicowy warunków, które zape-

Zawarcie rozejmu nie następuje jednak bez- wne nie są jeszcze do tej chwili ukute w śpi
wa·rankowo, lecz 8trona, uważająca się za zwy- żową formę w Tokio. Mniej jeszcze wyraźnie 
cięzką, domaga się gwarancyj, iż przeciwnik nie przedstawiają się warunki, z któremi w zasadzie 
wyzyska zawieszenia broni w celach wojennych, Rosya gotowa byłaby przystąpić do rokowań~ 

I nie poczyni prze2i ten cna przygotowań, aby za- Dla ścisłości tylko zapisujemy niczem nie uwie
; pewnić sobie korzyści strategiczne, nie wytwo- rzytelniony szkic warnnków rosyjskioh, zamiesz
, rzy sobie warunków, które umożliwiłyby mu w ra- czony w «Russkiej żiznh. 

zi,e zerwania układów pokojowych, odniesienie Brzmiałyby one wedle tego żródła, nieupo~ 
zwyci.ęstwa w dalszej wojnie. Gdzie więc poło- ważnionego do przemawiania imieniem Rosyi, jak 
żenie strategiczne nie jest tak jasne, iż żaden nast~puje: 
zwrot w wojuie nastąpić już nie może-jak n. p. 1) Rosya zrzeka się wszelkich pretensyj 8WO
było przed Paryżem w roku 1871 - tam strona ich do półwy8pu Kwantuńskiego i wlłzelkiego u
zwyci~zka zgadza si~ zazwyczaj na zawieszenie działu w da18zem ukształtowaniu jego losów. 
broni tylko pod pewnemi warunkami, które za- Pytanie co do przynależności półwyspu rozstrzy
pewniaj~ jej z góry pewne korzyści na przy- gnięte b~dzie w drodze wyłącznego i bepośred
szlosil n. p, odstąpienie pewnych ważnych pun- niego porozumienia się między Japonią a Chi
któw, pewnego terytoryum posiadającego war- nami. 
tość stra ,tegiczną j t. d. W takim jednak razie 2) Rosya opuszcza Mandżuryę, która zwró-
strona zwyciężona traci na czysto w razie nie· eona będzie Chinom. 
możliwości porozumienia i zawarcia pokoju - 3) Kolej mandżurska będzie własnością mi~
i łatwo zrozumieć, że nie zgodzi I!lię ona chętnie dzynarodową, neutralną i pod wspólny protekto . 
na dani~ takiej gwarancyi, jeżeli tylko uważa rat mocarstw oddan~. Wartość kolei 08zacowa
<ilalsze prowa.dzenie wojny z widokami zwydę- na będzię przez Komisyę międzynarodową i 
stwa za możliwe. zwrócona Rosyi w walucie lob obllgacyach ' kole-

Dopóki więc niewiadom o, jakie warunki jowych . 
stawi Japonia i jak na te warunki będzie zapa- 4) Korea przejdzie pod protektcrlt Japonii, 
trywuł się rząd rosyjski, a z drugiej iltrony, czy której przyznane będ~ wszylłtkie prawa, jakie 
w J "ponii istnieje skłonność do zawarcia zawie- rościła. sobie przed rozpoczęciem wojny. 
8zeuia broni bez gwarancyi, lub też Rosya zde- 5) Jako wynagrodzenie wojenne zwraca Ro-
cydowałaby się na da.nie ręk:ljmi wymaganych sys. Japonii wysp~ Sachalin. 
przez japoÓczyków - niepodobna wcale przewi- Jeżeli porównamy warunki napomykane po 
dzieć, czy tlpotkauie się pełnomocników' wyda stronie japońskiej i ro~yjskiej, to przyznać wy
jakiekolwiek rezultaty praktyczne i dojdzie do I padnie, ;~ ~a~auD1czycłl, nie dającyeh się przf.
rozpocz~cja rokowań pokojowych Wy.:;tiłl-'ienie l sklepić żadnym złvtym mostem róinic pomiędzy 
Roosevelta, kt(,it)~O notę dyplomatyczn~ podaje- ; niemi niema, oprjcz tej jednej, iż Japonia ż~dać 
my poniżej, ma na razie tylko ten skutek, że . zamierza indemnizacyi pieniężnej, a Rosya chce 
wprowadziło sprawę pokoju wogóle na tory ją zast~pić zwrotem Sachalinu. 
praktyczne i usunęło największą trudność, która W ciągu półtorarocznej kampanii poznaliśmy 
zapobiegała do tej pory rozpoczęciu okładów. o tyle dU8z~ japońską, że na zasadzie GpoiJtrze. 
Położenie było, jak wiadomo, takie, że Japonia I żeń i wrażen odniesionych go~zi się bez opty
okazywala oddawna gotowość do zawarcia po- i mizmu wyrazić przypuszczenie, iż Japonia wy
koju, ale tylkO na wyraźną propozycyę ze stro": I rzecze się kontrybucyi wojennej w formie pie
ny Rosyi. Rosya zaś kroku pierwszego uczynić: niężnej. Wymagałby tego interes ekonomiczny 
nie chciała. nie samej ty łko Rosyi. 

Ta pierwsza trudność już nie istuieje. odkąd Są więc pewne, niemal stanowcze wskazów-
Roosevelt wystąpił z powotlzeniem w roli po- ki, że nielortonna ta wojna, jedna z naj krwaw
średnika pokojowego. Nota jego jest zredagowa- 8zych, jakiemi rozszalały się kiedykolwiek dzie
na w sposób bardzo zręczny i taktowny, nie 0- je, jedna z naj donioślejszych w swoich naukach 
braża uczuć żadnej ze stron walczących i po-II lIkutkach, niebawem zacznie być już tylko cięż
zwala ominąć zupełnie drażliwą kwestyę: kto ma kiem, dlawią,cem wspomnieniem dla ludzkości. 
uczynić krok pierwszy, celem zakończenia woj- Tyle mogił rozsiało się na pobojowiskach, tyle 
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kurhanów świadczyć będzi" przez pokolenia o 
z8ciekłości i bohaterstwie walcz~cych! Ale to 
darmo: ludzkość z kurhanów mogilnych czerpie 
soki do nowych ocknień i przekształceń żywot
nych. 

'* 
Jest to rzeczą znamienną, że na całym świe

cie tylko jedna prasa: p r u S k a jest niezado· 
wolom~ s wiadomości o możliń'em rozpoczęciu 
rokowań pokojowych między Rosyą a Japonią. 
Dzienniki pruskie robią też co mogą, by pod 
burzać Rosyę do dalszej wojny. Straszą też one 
rząd rosyj!lki, że Japonia będzie wymagała zbyt 
dl.ł.leko idących, ostrych warunków pokoju. Le· 
piej zatEm prowadzić wojnę. 

Pojmujemy doskonale, dlaczego Niemcy tak 
gorliwie pracują naLi podtrzymywaniem pożaru 
wojennego. Datychczasowy przebieg wojny przy
niósł Niemcom same straty. Niemcy nie mogą 
myśleć o zaborze w Chinach tych portów, które 
sobie upatrzyły oddawna. Nie mogą też marzyć 
o osiągnięoiu na Oceanie Spokojnym stanowiHka 
domiBująeego. Wątpllwem jest, czy Japonia po
zwoliłaby Niemcom na zabór kolonij holender
skich. co niewątpliwie leży w planie Wilhel
ma II go. Niemcy muszą być RZl\zęśliwe, jeżeli 
Japonia pozwoli na zatrzymanie Kiaoczau. 

Zamkniętu im raz na Z~WRze pned nosem 
drzwi, prowadzące do Azyi Wschodniej. Prze· 
mysł Ja.poński wyprze towary niemieckie z ryn
ków chińskich. Pancerniki i bataljony japoń 
skie nie pozwolą Niemcom na usadowienie się 
w Cbinach. 

Niemcy zdaly sobie z tego sprawę. Spo
dziewały się przecież, Że będą mogły wyrównać 
sobie owe straty w Europie, dzięki unierucho
mieniu Rosyi, Natarły więc ostro w drodze dy
plomatycznej na Francyę, by ją zmusić do wy· 
dani~ części, a może i całego Marokko. Gdyby 
unieruchuwienie Rosyi, dzięki dalszej wojnie 
z Japonią trwało dłużej, Niemcy zdołałyby Fran
eyę moź" upokorzyć i odebrać jej Marokko. Dla· 
tego wiadomość o możliwości zawarcia pokoju 
przychodzi dla Prus bardzo a bardzo nie w po· 
rę; dlatego prasa pruska doradza Rosyi dalsze 
prowadzenie WOJOY, strasząc ją naureiernemi wy
maganiami japończyków. 

Na tym przykładzie klasycznym oplllla pu
bliczna rosyjska powinna si~ przekonać dobitnie, 
jak zdradliwą rol~ odgrywały i odgrY'Yają Pru · 
sy wobec Rosyi, nie od dziś dopiero, lecz od lat 
z górą. 200. Kto wie, czy Prusy nie marzą 
z czasem, podawszy r~ce Japonii, postąpić z Ro
syą tak, jak w 1772-1795 r. postąpiły z Pol
ską. W polityce prawie niema niemożliwości. 

-:-:-:-

Z Pabianic. 
(Korespondencya wl. "Rozwoj u"). 

ROZWÓJ. Środa, dnIa 14 czerwca 1905 f. n 130 

nym miejskim. Pierwsze zebranie projektowane- I odmó.wiły .urlopu wielu urzędnikom, będącym na 
go Komitetu odbędzie się w tych dniach, pod slużbJe w IDstytucyach rządowych. .. 
przewodnictwem naczelnika powiatu łaskiego. W sprawie cholery. Ministeryum komunika· 
Zorganizowany w ten sposób Komitet, podejmie cyj rozesłało okólnik do zarządu dróg żelaznycb 
akcyę, mającą na celu stosowanie środków za· . d··· dk 
Pobiegawczych wybuchowi epidemii cholery, oraz I w sprawIe prze SJęwzU~(lla śro ów anti· chole-

j 
rycznych. 

stłumienia jej, w razie wtargnięcia do miasta W myśl tego okólnika dyrektor drogi Fa
te~o gro~uego gościa .. Dla pra:!iIidłowej działaino· bryczno-łódzkiej zawiadomił służbę o składzie 
ŚCI KO~ltetu, PablauH;e pU,duelone będą na.4 I komisyi sanitarnej, w której przewodniczyć bę
obwody, w każdym. obwodZie c~ynnym b~dzle' dzie sam dyrektor. W skład komisyi wchodzą: 
wybrany z łona KomItetu ~od~omltet, ~ lekarzem naczelnicy służby drogowej, ruchu, warsztatów, 
na c~ele. Relacy~ ze BweJ .dzlał~lnoścl, n.a pod- kontroler wydziału mechanicznego i starszy. le
Bta":Ie otrzyma~eJ o~ KomJ.tetu I~strukcyI, pod- karz drogi. 
komItet. ~d~wao będZIe .KoI~l1tetowl. .. . Po za tem do całej służby przesłano instruk-

DZISIaJ rozpoczynają Slę w pOWleC!e łask.lm cye: o dezynfekcyi, podawaniu pomocy chorym 
czerwcowe wybory kandydatów ·na SędZIÓW gmIn- i opiece nad wagonami sanitarne mi 
Dych, ławników i wójtów na nowe trzechlecie. Z kł d h d t .. 
W każdem zebraniu gminnern, gcl",ie dokonywać . a a y ropa ycznr Pr~y zakładZIe ką-
się bedą wybory vbecuy będzie naczelnik po- pI~lowo - zdrOjowym w CiechocInku otwarto .od
wiatu:' dZIał hydropaty~zny, urząd;z;ony podług naJno-

W dniu dzisiejszym wybory rozpoczynają iię w~zycb wYID;agan. Zapro~adz?na woda źródlana. 
w gminie Dzbanki (Swzerców). Czynuości wy- KIerunek Objął dr. Grudzlńsk~. . 
borcze we wszystkich 18 gmiuach trweć mają ., Zgon kapłana. W Łaznowle, ,dekanaCIe brz~. 
kilkIlnaście dni, łV porz~dku następującym: w gmi- ~a~sklm" z~nrł w d. 11 b. m. s. p. ~8. LudWik 
nie Wygielzłow, D~browa RUiliecka, Buczek, Ze- Mle,rZ~lDskI, urodzony d. 12 sle.rpOla 1829 r:, 
lów, Widawa, Cbociw, Wola Wężykowa, Prul'Jz- wyswlęcony W 185~ r., ~ł~go~etDl prob?szcz teJ
ków, gm. Ł'1:ik, Wymysłów, Górka, Dlutów, Wi- że pa~afi~,. doblegaJąe Plę~dzleSJęclOleCIa pracy 
dzew Lutomiersk Wudzierady B':ł.łucz i Za- kapłan!JkleJ. Pogrzeb zasłuzonego kapłana odbę
polic~. ' , d~ie się ~Zid na, mi~j8~owym .cmeuta~zu, dokąd 

Sprawa budowy szos w powiecie laskim Zjechało SIę ducnowlenstwo I wlerm z całego 
sposobem komitetowym, z udziałem obywateli 0- dekanatu. 
raz przedstawicieli włościan, kontynuowana eę- .,Kropla mleka". W celu powi~kszenia fun
dzie w dalszym ciągu, jak ili~ dotychczas prak- dus:~ów "Kropli mleka", oddającej wielkie usługi 
tykowało, w celu przekształcenia dróg powiato- mieszkańcom, Zarząd tej instytucyi zwrócił się 
wych szosowych na gubernilllne. W ci~gu ostat- do różnych osób, ktore w roku ubiegłym nie od
nich trzech lat przekształcone zostały szosy: mówiły swego materyaliiego poparcia, o zaofla
z Łasku przez Pruszków, Wolę do Widawy (23 rowanie składek. 
wiorsty) i z Pabianic do Dłutowa (16 wiorst). Zapotnebowanie mleka jest tak znaczne i z 
Obecnie, na skutek podjętych starań przez na.- każdym dniem się zwiększa, iż pomoc materyal
czelnika powiatu, przystątJlO!.lO do robót tym sa- na dla instytucyi z tego względu jest konieczna. 
mym sposobem okOłO budowy 8Z03, mając na Z uwagi na. tę okoliczność i na doniosłość zada
względzie przekształcenie dróg, prowadzących: nia, jakie wytknęła sobie owa młoda iustytucya, 
z Widawy do Zduńskiej Woli, z Łasku do Szczer- przynosząca wielkie korzyści dla miejscowego 
cowa i z Bałucz do Szadku. społeczeństwa, Zarząd ma niepłoną nadzieję, że 

Al. odwc,łanie się do ofiarności publicznej wyda P04 __________________ żądane wyniki. 

KALENDARZYK TERMINOWY. 
IMIONA SLOWIA~SKIE. D z 1 Ś Przedzim8. 

t r o Wita. 

Gazownia łódzka. Towarzystwo gazowni łódz
J n- kiej uaje za rok ubiegły 1904 około 30,% dywi

dendy!! 
WYSTA W A OBRAZÓW, ulica Piotrkowska nr. 15. 

Otwarta od godz. 10 rano do godz. 8 wieczorem. 

Odpult w Łagiewnikach. Doroczny odpust 
w Łagiewnikach na św. Antoniego Padewskiego 
zgromadził tłumy pobożnych zarówno z Łodzi, 
jak i z okolic. 

Towarzystwo wzajemnego kredytu kupców i 
przemysłowców. Skutkiem złożenia mandatów 
przez członków rady, . zarząda i komisyi rewi
zyjnej, wybraDych w d. 6 marca r. b. inicyato
rowie i założyciele Towarzystwa wzajemnego 
kredytu łódzkich kupców i przemysłowców, zwo· 
łują w d. 26 czerwca w lokalu <Lutni" przy ul. 

Na wypadek mobilizacyi. Zarząd do spraw, 
13 czerwca. doty(;~ący()li służby wojskowej, ogłasza co na8t~-

We wszystki()h fabrykach tutejszych pracują pnje: Podczas dokonywanych dotychczas mobili
w normalnych warunkach, za wyjątkiem tylko zacyi częściowycb, )liektórzy re'terwiści, obarcze-
85 chłopców, t. zw. szpnlkarzów, których zaję- ni liczną rodzin~, szczególnie zaś przebywający 
cie polega na pilnowaniu i zdejmowaniu w por~ chwilowo w miejscowoiciach, gdzie mobilizacya 
szpulek z warsztatu. w przędzalni akc. Towarz. była dokonana, nie mogli na punktach zbornych 
Oskara Kindlera. Ż~dali oni podniesienia płacy złożyć dowodów o swych stosunkach rodzinnych 
zarobkowej o 20%. Są to chłopcy 15-16-1etOl, i dlatego nie korzystali :.I ulg warunkowych, 
zarabiaj~cy conajmniej 2 rub. 40 kop, tygodnio- uwalniających od służby i byli orani do wojska. 
wo. Ponieważ do żadnego porozumienia z tymi Ponieważ w zależności od przebiega akcyi wo· 
pracownikami przyjść nie można było, a z dru- jennej można zawsze oczekiwać nowych mobili
giej strony czynności przędzalni nie można było zacyj, WS7.y8CY zatem rezerwiści, będący jedyny
przerywać, przeto administracya flibryki zmuszo- mi żywicielami swych rodzin, a którzy wy jeż
na była przyjąć zupełnie nową grupę pracowni- dżają z miejsc stałego swrgo zamieszkania, po
ków, uiezadowolonych zaś całkiem uwolnić. Dzi- WIDni zawsze posiadać przy sobie - we własnym 
Biaj ~szystko w zakładach fabrycznych O. KiIi·11 icb ioteresie-zaświadczeni3. o tem, ilu członków 
dlera wraca do równowagi. rodziny znajduje się na ich opiece: zaświadcze-

Piotrkowskiej .M 108, o godz. 5-ej po południu 
nadzwyczajne zgromadzenie ogólne członków, 
w celu: przyznania kosztów zatwierdzenia usta
wy i organizacyi TowarzJBtwa; określenia wy
sokości wpisowego od członków, oznaczenia bud4 
żetu wydatków na ntrzymanie biura w roku 
1905; wyznaczenia sumy na urządzenie biura; 
oznaczenia terminu rozpoczęcia czynności; doko
nania wyboru członka rady, zarządu i komisyi 
rewizyjnej. 

Sprawa projektow9.nej zmiany i uregulowa- nia te wydają nrzędy gminne, magistraty, zarzą
nia taksy na pieczywo i mięso, została w tych I dy pulicyjoe lub zarządy mieszczańskie. 
dniach załatwiona. Taksa, widniejąca na targach l Urzędowe. Pomocnik Generał - Gubernatora 
i w każdym sklepie w miEście, obowiązuje każ- I warszawlIkiego, !JeDator r. t. PodgorodBikow, wy
dego przedsiębiorcę i nikt wyłamywać się nie ! jechał za grauicę. 
może pod odpowiedzialnością. 

PabiaOlce, nie chcąc pozostać w tyle poza Zjazd. Dr. E Kiernożycki ogła!łza, że w r. b. 
Łodzią, zabierają się również do walki z mogą- nie odbędzie się zjazd koleżeński b. uczniów 
et!! wybuchnąć epidemią cholery. Z inicyatywy : gimnazyum kaliskiego, którzy ukończyli ten za
naczelnika powiatu laskiego p. Iwanowa, orga- ! kład w r. 1895. 
nizuje się, na wzór Łodzi, obywatelski Komitet Nowy dziennik. Hr. Korwin-Milewski otrzy
sanitarny, złożony z obywateli, fabrykantów i leo I mał zezwolenie na wydawanie w Wilnie pisma 
karzów wolnopraktykującycb, który działać bę- ! codziennego w języku polskim. 
dzie wspólnie z istniejąeym Komitetem Banitar- ~ Odmowa urlopów. W roku bieżącym władze 

'\< Bezrobocie w fabrykach. Jak to już dono
siliśmy wJzoraj, długotrwały strejk robotników 
akc. Tow. K. Seheiblera został nareszcie zakoń.
czony, po w8pólnem porozumieniu się pracowni
ków z administracyą fabryki. 

Wszyscy robotnicy, w liczbie 6,000 zgodzili 
się na spełnienie postawionych przez zarząd fa
bryki warunków. 

W obec tego dzisiaj puszczone zostały w 
ruch o godz. 6 rano wszystkie oddziały fabryki. 

Tym sposobnm liczba strejkujących robotńi
ków w obrębie 4 cyrkułu poiicyjnego zmniejszy4 
la się znacznie. 

W danej chwili nie pracuje już tylko 3,928 
robotników w 14 fabrykach, w obrębie czwarte· 
go cyrku policyjnego. Zmniejszyła się także licz
ba strejkujących robotników fabrycznych w o
brębie 3 cyrkułu policyjnego. Nie pracuje tam 
l, n3 robotników w 6 fabrykach, mianowicie: w 
fabryce J. Heinzh. 1,351, w fabryce braci Bu
kiet 200, w fabryce Millera i Zeidela 33, w fa
bryce braci Zajhertów 126, w fabryce Makow
skiego 25 i u Lipsztejca 18. 

Natomiast prżystąpili do ~racy W dwóch 
fabrykach: Tow. akc. Poznańskiego (Wólczańska) 
75 robotników i Birnbaama 145 robotników. 

Towarzystwo <Saturn". Doroczne zebrania 
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ogólne akcyonaryuszów Towarzystwa akcyjnego 
kopalni węgla "Saturn" odbędzie się d.23 b. m., 
w lokalu przy ul. Spa cerowej X2 17. 

Ze zgromadzenia tokarzów, ślusarzów i ko
wali fabrycznych. W czoraj o godz.. 4 po połu
dniu w l vkalu «Lutni" zebrali się majstrowie, 
przedsta.wiciele fabryk i delegaci czeladników, 
którzy po wysłuchaniu ostatniej uchwały maj 
strów , odrzucIli j ą. 

W dniu jutrzejszym o godz. 7 wiec7orem, w 
lok alu "Liry> przy ulicy Nawrot pod Xl! 38, na 
gospodzie czeladników tokarskich od uędl, i e s i ę 
wspólne posiedzenie czeladników tokarskIch, lilu-( 
sarskich i kowalskich. 

Narada rZ'ldców domów. W dniu wczoraj
szym odbyła tjit; i'Jarada rządców domów łódz
kich w celu omów ienia sprawy polepszenia bytu. 
Wobec ciężkich warankówekonomicznych rządcy 
domów uznali za konieczne ż~dać od właścieli 
domów: podniesienia ,normy dotychczasowego ."y
nagrodzenia, określenia procentu na rzecz zarzą
dzające60 domem od sumy objętej kontraktem 
przy zawieraniu umowy z wynajmującym lokal; 
wreszcie, aby n a posady rządców · domów przyj
mowani byli łudzie z odpowiedniemi kwalifika
cyami. 

Ogólne zebranie czeladzi krawieckiej odbę
·dzie SUi dnIa lo llzerwca o godzinie 4 ej po po
łudniu w lokalu "Liry". 

Ze zgromadzenia fryzyerów felczerów. 
Wczoraj o godz. 3 po południu w lokalu «LiryG 
zebrali 8i~ majstrowie felczerscy i fryzyerscy, 
aby wspólnie omówić i zastosować się dl) żądań 
pracowników. 

Pll trzygodzinnych burzliwych naradach re
zultat osiągni~to ten, żeby każdy postępowd 
tak, jak uważa dla siebie za naj wygodniejsze, 
.gdyi w przekonaniu wi~kszości prowadzone na
rady przez 6 tygodni do niczego nie doprowa
dziły l nie doprowadzą. 

,/ Strlljk kelnerów. Wczoraj zakońozył się po
myślnie strejk kelnerów wzakładzie re8tauracyjnym' 
-Grand Hotelu i Grand-Caf6. Kelnerzy po poro
zumieniu się z zarządem zakładu, polegająGem . 
na polepszeniu warunków pracy, powrÓCIli 
dzisiaj wszyscy do swoich zajęć. 

Osobiste . Sekretarz magistratu lódzkiego p. 
Stanisław Uębski otrzymał 6-tygodniowy urlop 
dla pura towania zdrowia. 

Loterya. Dd>:i aj w czwartym dniu ciągnie
nia V ej klasy 184-ej loteryi klasycznej padły 
następu.iące ważniejsze wygrane: 

20000 rub. oN.! 16056. 
10000 rub Xg 22969. 
40&0 rb. Ml 17810. 
2000 rb. oN.! 20541. 
1000 rub. 1& 1& 10398, 19530. 
400 rb. X2 J\~ 940, 1005, 2020, 41)93,10768, 

11361, 13162, 13519,13621,16774, 17722,18624, 
19919. 

200 rub. x~ oN.! 530, 1601, 3363, 4910,5296, 
9340, 9437, 12337, 13034, 13611, 15586, 17575, 
18441, 21468, ~1835. 

Nowe koszary. W sprawie budowy gmachu 
na kOezary dla wojska cdbyło się wczoraj wie
czorem posiedzenie w magilltracie. Rozpatrywa
no projekty techniczne przyszłej bullowy, opra
cowane przez budowniozego miejskiego_ 

Echa wystawy- Wczoraj wieozorem komisya, 
złoiullR z pp. B. Chojnowskiego, inżyniera St. 
Kosyu tha, dr. W.' Pinkusa i dr. St. Serkowskie
go zajęła siE2 rozpatrzeniem nagród nadesłanych 
przez miuistcryum skarbu, w postaci dyplomów 
z medalami ora;,; li~tów p ochwalnych, w celu 
rozdziału ich pomiędzy nagrodzonych wystaw
ców wystawy hy~leniczno·l!pożywC7.(-j w f,')dzi, 
urządzonej w r. 1903. _ 

Przyznane nagrody odebra.ć może, począ
wszy od jutra każdy nagrodzony wystawca w 
lokalu Pogotowia przy ulicy Spacerowej ~ 11 
osobiśoie lub też za pośrednictwem osoby DpO
ważniouej do tego. 

"Lutnia" łódzka. W dniu 23 czerwe~ r. b. 
o go(h. ~ ej WHHlzorem w lokalu pny ul. Piotr
kowskiej N~ 108 odhędzie się o~ólne zebranie 
roczne członków To lUZ. ćpiewaczego "L:1tni"_ 
Celem zebrania hędzie: zatwierdzenie sprawozda
nia za rok ubiegły 1904, balotowanie kandyda
t,jw n" ezlon1:ów, rozważenie wnios.ków zarządu 
i czionków, oraz dokuo:"'Jic wyboru l'zło!.lków 
zarząd;., i komiSJi rewizyjnej. 

Na Daleki Wschód. Specyalna Komisya leo 
karska uznała dr. Rot8zpana z Łodzi, za zdolne
go do slllthy sanitarnej warmii czynnej na Da
lekim W I:j ('h ,ldzie. Dr. R ,tllzpun przeznaczony 
został d" Rz, pibla Z~P"'80w Cę:O w Omsku. 

Nadesłane. Zarząd łódzkiego chrześciańskiego 
Towarzystwa dobroczynności podaje niniejs zem do pu
blicznej wiadomości, że z polecenia J. E Arcybiskupa 
dy ecezyi warszawskiej otrzymał 300 rubli , zlożone ty
tulem ofiary jednorazowej przez wspólbraci-katolików 
W, Ks. Poznańskiego do rozdania zubożałym czy to wsku
tek nieurodzajów, czy to z powodu po wolania pod broń 
członków rodzin. 

Za powyższą ofiarę Zarząd pozwala sobie wyrazić 
szlachetnym ofiarodawcom, a zwlaszcza J. E. Arcybisku
powi dyecezyi warszawskiej , w imieniu obdarowanych 
serdeczne "Bóg zaplać". 

Wiceprezes R. Z i e g l e r. 
Członek-sekretarz J. Jar z ę b o w s k i. 

ni gazowych w różnych dzielnicllcb miasta, gdzie 
okaże się konieczna tego potrzebn. 

Uj~cie zabójcy. Sprawa zahójlitl'la L aogera, 
majstra f,J bry kI Hirszberga i B lr.ab .. uma został 
wczoruj !!{~hwy t'łny i o~adzony w wit;zleniu. Jest 
21-l ctni Emil HlDsz, Agenci polieyi znależli 
wczuraj Riusza, k tóry oddawna pozostawał bez 
zajęcia w domu rozpusty przy .ul. WJdzewskiej 
oN.! 88. P oszukiwany je8t wspólnik tej zbr,odni. 

Straszny wypadek. Wczoraj o godzinie 5-ej 
po południD, przy ul. Z awad'zkiej Xg 28, na Hu
go Cbo.Jnowicza, lat 14. ucznIa mularza pokOJO
wego, do piwnicy spadła beczka t~rbami napeł
niona, głowę mu d Q ściany tak przycisła, że 
czaszka pękła i śmieró m omentalnie nastąpiła_ 
Do tego nieszczęśliwego wypadku za Nezwany 
został lekarz Pogotowia, lecz tylko śmierć mógł 
stwierdzić. Nade.łane. Stosownie do postan'owienia ogólne

go zebrania Komitetu przeciwżebraczego, istniejąca. przy 
tymże Komitecie SeKcya nędzy wyjątkowej ograniczyla Stan b.znadziejny_ Wczoraj o godz. 4 po pol. 
~o minimum wydawanie wsparć pieniężnych, umieszcza- na placu Lutomierskim zna.leziono człowieka, leżącego 
Jąc natomiast biednych w SIlIach zajęć, lub też wyszu- w kaluży krwi i nieprzytomnego. Zawieziono go do I 
kująo im pracę w innych miejsca.ch. Pozostala jednakże cyrkulu i zawezwano Pogotowie, lekarz 6twierdzil 
spora liczba naj biedniejszych, którym t. powodu kalec- uszkodzenie czaszki i wstrżąśnienie mózgu. Po u
twa, lub starości, wsparcia pieniężne cofnięte być nie mo- dzieleniu mu doraźnej pomocy, odwieziony zostal do 
gą· Tymczasem, o ile w roku 7eszlym ofiarnosć na cele szpitala Poznańskich w stanie zdrowia prawie bema
Komitetu przeciwżebraczego mieszkańców Łodzi zasilala dziejuym. W pobitym poznano Konstantego Janczaka 
nieco skromne jego fundusze, w roku bieżącym Komitet lat 18, robotnika fabrycznego, mieszkającego przy ulicy 
z powyższego źródła niema prawie żadnej pomocy. CiemMj. Okoliczności, towarzyszące temu wypadkowi, 

Wobec tego Sekcya nędzy wyjątkowej, celem unor- na razie wyjaśnione nie zostaly. 
mowania dalszej opieki nad biednemi, wyznaczyla na Z ambulatoryum. W mIesląou maju w ambula-
15-go ozerwca o ~od:linie 8-ej wieczorem w Przytulku tory um przy szpitalu Poznańskich udzielono bezpłatnych 
starców i kalek (Dzielna :tłI 52) specyalne posiedzenie, porad lekarskich i wydano l(>hrstw 7,581 esobolD w tej 
na które za naszem pośrednictwem, uprzejmie zaprasza liczbie 1070 chrześcianom. ' 
panie opiekunki. Wypłata komornego. Na ulicy Lipowej.Nt 69 

Na .... łan.. Następujące ofiary wpłynęly do ka- wlaścicielka dOmU Ludmiła Lewaudowska, lat 40 udała 
sy Sto.warzyszenia wzaj_ pom. pracowników handle m. wię do jednego z lokatorów, dopominając się ~apłaty 
Łodzi: Na kasę wdów i sierot-pracownicy firmy HIrsch- komornego, no i uzyskala pod postacią pobicia i ściśnię
berg i Birnbaum z intencyi polepszenia ich bytu przez cia jej w drzwiach tak silnie, że odniosla uszkodzenia 
szefów 5 rb., Hermanowie N~uman 5 rb. Na kasę chorych ram.lenia .. L: pośpie.szyl!,-. na stacyę PogotOWia, gdzie 
pracownicy firmy Hirschberg i Blrnbaum 5 rb. Na wpisy udZielono Jej odpowledmeJ pomocy, poczem dorożką po
dIa uczniów-B. Wachs 120 rb. Od różny~h osób 3 rb. wróclla do mies~kania. 
50 kop. Razem 138 rb. 50 kop. Epilog tego zajścia ma się odbyć przed kratkami 

Za powyższe ofiary Zarząd uprzejmie dziękuje. sądowemi. 

Od Napady. Na ul. Nowo-Zarzewskiej nr. 30 Wale-
ezwa. Zarząd Towarzystwa opieki nad rya Kowalozyk, robotnica fabryczna, lat 22 zostala 

zwierz~tami uprasza za naszem pośrednictwem prze~ swą gospod'y~ię, . u której mieszka i jej 'syna na
pp. właścicieli domów, oraz budowniczych, maj - I(adlllętą; zadan.o .Jej kijem rany w głowę, oraz syn no
strów murarskich i brukarskich, aby przy wzno- zem okaleczyl Jej prawą rękę. - Na ul. Krótkiej nr. 1S 
szeniu nowycb budowli , poprawkach starych, (Balut~) Maryanna Szczybrowska, lat 40, żona stróża, 

przez Jednego z lokatorów domu zostala nożem pchnięta 
przeróbkach trotuarów i t. p . robotacb, urządzali w żołądek i odniosła okaleczenie ręki. W I cyrkule le-
przed domami w miejscach odpowiednich poidła kar~ !,o~otowi.aftllfll&Patr~ył. ':':Przy zbiegu ulic Lud
dla PdÓW, n a wzór istniejących już przed doma- wlkl l Zlelo~Fr~!l:crszek Zegota, lat 12, syu mularza, 

'. l M'l v~ 3 ". zostal pri'lm.zn~~ wYFPstka nap.ęty· który 
mi_ p~zy U. I sza ~~. ' przy ul. Wolczań8kl~J kamieniem zranil go.g'rówę. Ranę opatrzył Jek~rz Po-
oN.! 83 l przy ul. Długiej Xa 104. Zap.rowadzeme gotowia.-Na ul. GubernatgTskiej nr. 37 Ignacy Michało-
tej inowacyi ma na celu 2.apo~ieżroie niebe'-' wit'z, ,..szewc, lat 2; ~rl\C~jąc wczoraj wieczorem do do
piecznym dla mieszkanców wypadkom wcdGl- mu, zostal.frzez ~kle€i..O'S drab~ napadnięty, a gdy po-

t t . k' dl' d l cząl ucieka c, rabuś zadal mu kiJem ranę w głowę którą. 
ws rę u, Ja Jemu po egaJą psy po czas ' ata. \Vkarz ~ogotoWi.~ opatrzył I pozostawił go na mieJscu.-

Zajście. Pisma miejscowe doniosły że na cz. raJ ~1eczorem na przechodzącego 19·1etniego Kon-
I· 'l' . . ł " 'ś'" stantego ~ ettczaka, na rogu ul. Drewnowskiej i Stodol-

u ICy . argvweJ mi? o miejsce Z&J Cle pomIędzy nianej nap'lrd.lo kilku ludzi. Jeden z nich zadał' J 
robotn~ka~l\ fabryki Groh~ana. Rzecz, ta Jest tępem narzędziem yr głowę, drugi zaś , ugodził' go r~~~ 
zupełOle fałszywa. RobotDlcy w "fabryce Groh- żem .w bok. W groznym stani.e zdrowia Jetczaka od
mana zawszlil zachowywali się przykładnie i od . w~z\Ono na kuracyę do szpitala małzonków Poznań
kilkunastu lat nie bl'lo tam żadnego staroia, skiOO. 
o czem zapewnili nas delegaci: pp. Kuczkowski, K~a"~i~że. Z. miesżkania' Lejby Rotenbera, przy 

ul. ZgIersklej pod nr, 24, skfa.<iziono 36 par kamasz 
Urbsnowski i Jan Wichan. Przy uIt .. Ogrodowej z mieszkania Andrzeja Slepek skr!: 

Poką;tny doradca. Tomasz Banasiak, wIo. dziono gotówki 40 rb., które były schowane w szefie. 
ś" . St k' b k l' k' . d 5' Pożar w Konstantynowie. Dziś, o godZinie 

C18DlU W~l o I W gu. a IS lej,. prze mle- ~ra!lO, wybu~l pożar w jednej z nieruchomOŚCi, polo-
siącami przyjecha~ do Łodzi,. aby ~,prltwę o grun- zoneJ w pobllzu szosy ,Zapalily się komórki, skąd o leń 
ta ze swoim sąSiadem powlerzyc~ adwokatojYi z bl~skawlczn~ szybkoscią przerzucU $ię na dom dr~w
przysięgłemu p. Maternic.kiemu. Ban.asi.ak, gily.. niany. Sikors~iego_ .P036J. strawił prócz IiQmu Slkorskie-

dł d k l M k '\ . go I Jego sa,sIILda, Jeszcze '<maly dom dreWniany. Skut-
przysze o ance aryl p . aterDlc legO, Ole k.lem pozafU uci~rp!eli lokatorzy, których- m!enie stało 
zaRtał gJ w domu, lecz służąoy objaśQił wieśnia- Się pastwą plomIenI. Ratunek niosla straż konstant y
ka, .1.e pan mecenas jest na sprawie w zjeździe nowska. Straty są znaczne. 
sędziów pok()j u. Bana8i;.~k Udlił się pod wska- - -'-'--- -- .. _.-. . _. - .- -~---.- --____ ,_~ 

zany adre~, a gdy wszedł na schody, spotkał ja - Z O K O L I C Ł O O Z t 
kiegcś mężezyzn~, którego się spytał gCl zieby 
mógł ZLlOl:U:Z}Ó się 1. adw. MaterrIlCkim któremu Nadzieje co d~ ~od~.ieDnego kursowania 
chce pow iel"l.:,ć spraWA. O czem dowi~dziawszy poczty ml~dzy ŁodZlą l Tuszynem wbrew po-

";t wezechnej o. pinii :6a.wiodły tuszyni;ków. Znana si~ nieznaj-1my, przy/nul sobie nazwisko lVIater. 
nickiego i IH clął układy z wieśniakiem O wina.- osze~fidnośclOwa nohtylol pocztowa wzięła g óre 
grodzenie i p rzepr owadzenie sprawy. Od tego D~d potrzC'bami ludności w promieniu 8 - lÓ 
czasn u!",łyn~!e 5 ;:;;:';"''';'i\ly, I::hnasiak: osłużnemu WlOrst od TU!lzyoa, na~et nad potrzebami władz 
adwokatowi na koszta dał 895 rb., Jec~ niemógł Ilrzędówy.~h, który~ Uleraz zależy na I>piesznym 
doczekać siE} rezultatu sprawy. Kiedy zaczał otrzymaniu P?leCeUl~. prze.z podwładne organ" 
wypytywać się o swego adwokata, przekonał się wykonawcze, Jak WÓJCl gmm, policy2; wszystko 
że j(;,llt n.im Stanisław Bobrzyk, który go prze~ to ppszlo w kąt w?bec konieczności wydatku 
tak dŁugi czas okłamywał .. Przekonawszy się o 99 rb. 60 kop. roczme" o tyle bowiem wzrosły
podst~pJe B Obr.zykn,. BanasIak zwrócił siA zo by koszty utrzymani&: uddziału pocztowego w Ta-
k d d 'I d '1 SZYDlE';, w. raZIe e1odzlenn.eg. o kur.sowania. poczty. B ilrgą o sę zlego s e ezego prosząc' O 'ukar~nie Ch d 

winnego. ,o Zl WlęC o 27 /~ kopIejek dZ1ennie, groflZowy 
wJdatek., nD. który mieszkańcy TusLyna i okol'-

Stragany. W dniu wczorajszym, w ilagi- ey, nie z~o! ędą się, bo niezal~żnie od palllljl'łC~-
straCl

t
' e Jódzókim OdS bYt ła się Mli?Yśt~cya n~ dzier~a- wsród nIch' biedy do tegiJ Jeszcze nie d')r~śd 

,:ę tł lagan w na arem. le Cle. w. ciągu mle- , d:.iw Jednak, ze poczta n'e chce prziśp "az J 
81~ca cz~rwca .utrzym~ł SH~ przedsH~blOrca Abram r i ułatwić tego rozwoju tih marnych 99 rb ~O 
SzlamowIcz. dający naJwyiszą sumę rb. 233. ł kop. rocznie, które chyba przym6ałh d i 

Nowe latarnie. Magistrat łódzki postanowił pocztowy, mająey ok ło Ino rb. roc?ue; ~)b(,t.r~l 
w roku biezącym zaprowadzić 47 n07l'y('h Iskr- ___ lO U. 



4 .ROZWOJ. - Środa, dnia. 14 czerwca. 1905 r. N! 130 

Po~is szkoły muzycznej M, Bojanowskiej I 
-s-

rajiJzy udał się w zupełności; sala koncertowa 
była wypełniona po brzegi . 

Należy się nznanie p. Bojanowskiej za wzo
rowe prowadzenie sW(ljej szkoły, a przedew8zy· 
stkiem głównemu kierownikowi klasy wyższej 
gry fortepianowej, znanemu pedagogowi pro!. 
Stroblowi, któremu za zasługi położone, uczenice 
szkoly ofiarowały w ;e n i ~~ laurowy, p. Bojanow· 
skiej za~ piękny buk. iet żywych kwiatów. 

I pisarza i za staraniem p. Kazimierza Juliana 
Jasińskiego, artysta-rze*biarz Jan Woydyga wy
konał juz model pomnika, który ma stanąć na, 

Wczoraj o godz. 5 popołudniu, w sali kon· 
certowej przy ulicy Dzielnej, odbyl się dQroczny 
popis uczniów i uczenic szkoły muzycznej M. 
Bejanowskiej. Program obfity ułożono odpowie
dnio według uzdolnienia i ogólnie biorąc wyko· 
nanie wizystkich numerów było staranne, nawet 
miejlIcami otrzymywało się wrażenie zupełnie 
zadawalniające. 

Alojzy Dworzaczek. 

Pamięci Adama Pługa. Przekonaliśmy się co moźe zdziałać sumien
na i wytrwała praca doświadczonych pedago- , 
gów; rezultaty <,lwej pracy są, i są dobre. Ziar - l Wczoraj o godzinie 10 ej zrana, jako w dzień 
na, rzucane w przeciągu całego roku na glebę , imien in, w kośc : ele św. Krzyża. w Warszawie, 
mniej lub więcej urodzaj n ą , przyniosły plon ob- i odbyła się uroczysta msza ś '/V i ~ t8. za duszę ś. p. 
fity, gospodarzowi zaś rad . ść i zadowoleLlie. i Antoniego Pietkiewi (~ )\a (Adama Pługa) M~z~ 

Popis rozpoczęto "M :l.r jzem we.ielnym" Men- świętą w otoczeniu kleru pny ołtarzu, przystro
delsobna. który starannie, zfo!;cdnie i rytmicznie jonym zielenią, odprawił ks. kanonik Michalski. 
odegrały na 2 fort. (8 rąk) pp.: Szneersohn, Ju· Swiątyn i ~ zapełniała licr.oa l'zesza poboż. 
delewicz, Lohrer i Gajeza kówn v.. Następnie p. nycb, tudzież wielu przedstawicieli świata lite. 
Stejgert wykonała sumiennie Etiudę As-dur- rackiego, dzieDnikar ~kh'go i artystyc~nego, na 
Moscbelesa i Poloneza A du r-Chopina. Pre- chórze zaś podwójny kwartet męski. 
-ludyum i Taccatę-Bramba.l'ha odegrała ze zro- Po nabożeń-.twie kB Michalski dopełnił aktu 
zumieniem p. S tneersohn. Etiudę E-moll,-Wol- poświęcenia pomn;ka, wzniesionego kosztem p. 
lenhaupta i I cz~ść z koncertu B -dur-Mązarta Hortensyi Lewentalowej przy pierws'l.ym filarze , 
wykonała p. Judele wicz sumiennie i czysto. lewej nawy od strony wejścia do kościoła. 
P. Lohrer starannie odegrała Gigue Bretonne- i Pomnik kompo~y·cyi i dłuta. prd. Piusa We. 
Bachmana. P. Amsel . wykonała Presto z sym- lońskiego przedil tawia się okazale i poważnie. 
{"nH E~ - dur-Naumana i L'i Regata veneziana - W łuku bronzowym, nad którym widzimy krzyż 
Liszta, czysto i poprawnie. mieści się nastę pujący czterowiersz zmarłego 

Do najwięcej uzdolnionych uczniów i ucze- poety i pisarza: 
nic należą p. Ba.i oraz pp. Gajczakówna, Fraj' Plug mój drewniany, lecz święta para; 
man i Keres, którzy wypełnili całą II część Miłość z Nadzieją w jarzmo się dał, .. , 
programu. P. Keres odegrała Toccatę-Wreda i A przy lemi eszn stan~ła Wiara, 
jedną część koncertu A moll-Humla, z towa- Co w lmi~ Boże przenosi skały. 
rzyszeniem drugiego fortepianu. Gra p. K. jest W pośrodku stoi popiersie bronzowe poety, 
8umienua, technika dość rozwinięta. po obu atron:kch tablioy marmurowej wznoszą się 

Najwięcej uczucia i pewną doz~ własnej in- dwie postacie ludowe z pochodniami, u spodu 
dywidualn<'Ści posiada p. Gajczakówna, która medalion z ~lową geniusza i odpowiednie ozdo
bardzo wdzięcznie odegrała «Elevation ·Rl)mance:. by w stylu rencliansowym. Na tablicy złotemi 
Chaminadego i "Gazouillement du Printemps"- literami napis: 
Sindinga. P. Fra jman 'należy do tych uczenic, 8. p. ANTONI PIETKIEWICZ 
które opiera.i ą wszystko na technice i czystości _ ADAM PŁUG _ 
w grzt'; śmiało~ci posiada dużo, co jej znacznie Poeta, Autor, b. Redaktor <Kło8ó,p, 
dopomllga w wykonaniu. Ot:Wtrauiem «Prelu- «Wielkiej Eacyklopedyi Ilustrowanej:., 
dyum" h-moll, i I części k~certu g moll-Men- Współredaktor "Kuryera Warszawskiego". 
delsohna zysKała na ogóln~klask. 

P, Baj zakończył sw~ grą cały popis. Jestto Zacny obywatel kraju legł do snu 
uczeń bardzo zdolny, który posiada dość wyro- jak kłos dojrzały. 
bioDl~ technikę, sporo uczucia i jak na swoj Pokój Jego Wielkiej duszy. 
młodociany wiek siłę duż/ł . Odegrał śmiało i Ur. 1823 r. Um. 1903 r. 
pewnie "Zingare .M 2:. - Scharwenki i «Solo W rt!~atu iej chwili dowiaduj emy si:;, iż na 
z koncertu op. 33"-Reineckego .. Pupis wczo- zamówienie licznego grona przyjaciół zmarłego 

c 

Wizyta Biskupa w Chelmie .. ~ 
-s-

Dzieje Kościoła htolickiego w Chełmie, 
w którym od lat 33(;h nie zagościl ż~den bi
skup, nie zapisały przedtem nigdy podobnej u
roczystuści w święta Zellłania Ducha św. 

Przygotowało się też do niej godnie i mia
sto i obywatelstwo i lud okoliczny. 

Czekano na pasterza, którego tak upragnął 
lud, Komitet obywatelski a dalej bractwa ·z cho · 
rągwiami i krzyżem, licznie przybyłe z okolicy 
duchowieństwo (do 50 kapłanów) z dziekanom i 
proboszczem ks. Hartmanem nH czele, a za ni
mi ciągną szerf'gi białe dziewic i dz iewczątek . . 

"Już, już" rozlega się zewsząd ... 
Przy wjeżdzie do miasta cd strony szosy 

hrublt' Rzowskiej wybudowano wspaniałą bramę 
tryumfAlną, całą obitą tkaniną i upiększoną wień 
cami. U góry widniał na froncie napis: «Witaj 
pasterzu nasz" i insygnia biskupie, a z drugirj 
strony data "d. 10 czerwca 1905 r." 

Przy tej bramie nastąpiło powitanie dostoj· 
nego gościa. 

Od południa ruch w mieście zaczął 8i~ wzma
gać. Z różnych stron nadjeżdżało okoliczne zie
miaństwo i nadpływał lud odświętnie odziany. 
Najwj~cej zaś ludu przybywało z kompaniami. 
Pierw~za z nich nadeszła o godz. 1 popołudniu 
zdaleka, bo aż z siedleckiej gubernii, z osady 
Ostrów, wlodawskiego pow., przebywszy pieszo 
8 mil. Następne kompanie pny były : naj liczniej . 
s7.a, bo wynosząca około 2,000 osób :t; Białej, gu
bernii siedleckiej; z Olchowc&. odległego 3 mile, 
z Wereszczyna, pow. włodawskiego, gub. sie
dleckiej (4 mile), z Czulczyc, z pod Lu blina, I 
z Puchaczewa z pod ŁEtcznej (8 mil), wreszcie 

S1M·i Mffi .p; 

z odległego 14 mil Tuczna pod Brześciem, oraz 
wiele innych w ilości 15. 

Wszystkie kompanie przybywały z obraza
mi, cborllgwiami, krzyżami, bądź bractwami, a 
nierzadko i ze swemi proboszczami, a zawsze 
z pit'Ruią na u~tach czczącą Bogarodzic~. 

O gudz. 6 nkazał się powóz biskupa, oto
czony banderyą WI08cillń~ką. Powóz powitano 
okrzykiem radosnym. 

Pierwszy oddział banderyi składał si~ z sur
dutowców z niebieskiemi wstęgami przez ramię. 
To mieszkańcy Chełma. Drugi oddział włościa
nie w b ! ~ły(lh &witkacb, słomianych kapeluszach, 
opasanych· szkarlatną wstążl>ą l z bukietami 
przy boku Trzeciemu . oddziałowi przewodził o
bywatel z Racihorowa młody p, Stefan Wydżga. 
Czwarty f'ddzid miał świtki z niebieskiemi wy
łogami, piąty- świtki z czerwonemi wstęgami i 
konie z wplecionemi w grzywy wstążkami, szós
ty niezmiernie sympatyczny, to gimnaziści chełm
scy z chorągiewkami koloru niebieskiego, siód
my wreszcie w serdakr.ch pod wodzą obywatela 
Kicińskiego. 

Razem pokaźaa cyfra 2500 koni. 
Kiedy biskup zatrzymał się przy bramie, 

włościanie podali mu chleb i sól. 
Nllst~pnie podeszli do pojazdu dwaj włościa

nie parafii Sławatycze gub. siedleckiej i wyją
wszy z zanadrza kęs czarnego chleba ofulrowa.li 
go Jego Ekscelencyi w imieniu kompauii sława
tyckiej z prośbą o oc. wiedzenie ich parafii, przy
czem rozpłakali się serdecznie. 

Był to bardzo podnIOsły widok. Z ofiarowa
niem chleba i tak~ prośbą zjawiły 8ię jeszcze 
trzy deputacye z parafii Tuczna, siedlec. gub. 
(włościanin Hurkiewicz); z parafii Lutowka sie
dleckiej gub. i parafii Ostrowca tejże gubernii. I 

Kiedy ks. biskup zbliżył się do świątyni 
pod białym baldachimem, ks. Hartman, proboszcz 

grobie Pługa na cmentarzn powązkowskim. Pom
nik prawdopodonie odsłoniony będzie w rocznicę 
zgonu nieodżałowanego pi8ar~a i redaktora. 

Akademia h~ndlowa w Warszawie. 

Przed pIęCIOma laty 10 czerwca 1900 r., 
jako w 25 -1etnią rocznicę założenia Szkoły han
dlowej imienia Leopolda Kronenberga, odbył 
si~ w Warszawie zjazd koleżeński wychowaliców 
szkoły, na którym postanowi'ono zbierać się od-
tąd stale co pięć lat . 

I oto ubiegłej !iobl) ty zebrało się w sali re· 
sursy obywatelskiej 300 wychowańców, którzy 
na wspólnej, niezmiernie ' miłej i sympatycznej 
biesiadzie spędzili kilka godzin czasu. Następ
nego dnia, w niedzielę, wysłuchawszy zamówio· 
nego nabożeństwa w kościele PP. Wizyt~k, daw· 
ni koledzy zebrali się na obiedzie w Resursie, 
wczoraj zaś, o godzinie 10 ran o wyruszyli na 
wycieczkę do Konstancina, a wieczerem przyby
li w komplecie na koncert do Dwliny S~wajcar
skiej. 

E ks wychowańcy szkcły przyjęli z entuzya
zmem ułożony zawc~asu projekt pnedłużenia. 
zamknięte"j uczelni Kronenberga, przez zalożenie 
udz.iałowf-J akademii handlowej, przyczem zapisy 
na udziały zapoczątkował hojnie p Karol Deike, 
dyrektor Banku Handlowego, który w imieniu 
własuem i swojej instytucyi zapisał si~ na sum~ 
100,000 rb. Dzięki temu wspaniałemu zapisowi 
istnienie Akademii jest jut z góry zapewnione. 
Wybrano zaraz komitet organizacyjny, w skład 
którego we8zH pp. Jozef Bogucki, Samuel Dik
stein, Karol Deike, Ignacy Chrzanowski (byli 
profesorowie szkoły Kronenberga), Ludwik Drze· 
wiecki, Władysław Suchodolski, Feliks Załęski, 
Zieliński i N euman. 

1I0ta Roosevelta. 
-s-

Prezydent Stanów Zjednoczonych wystąpił 
formalnie z pośrednictwem pokojowem i wysłał 
do rządów rosyjskiego i japońskiego notę nastę
pującą: "Uważam, że nadszedł czas, w którym 
powinienem w interesie całej ludzkości starać 
aię o przerwanie obecnej wojny, tak strasznej a 
tak pożałowania godnej. Stany Zjednoczone lą
czy zarówno z Japonią jak i z Rosyą stosuneK 

parafialny, wręczył biskupowi klacze kościelne, 
w świ~tyni zaś wygłosił pięlmą mowę, ~v której 
streści! historyę prastarej świątyni chełmskiej. 

Pierwotny kościół chełmski był z drzewa 
wybudowany w XIII wieku. 

Odrestaurował go król Władysław .Jagiełło 
i przeznaczył na kościół parafialny. 

W 1569 r. zniszczył go pożar. 
W r. 1585 odbudowany został przez Jana 

Leszcza, a w 1591 poświęcony przez biskupa 
Homolińskiego. W r. 1862 znowu został odre
staurowany przez Jana Nowickiego, skarbnika 
chełmskiego . Po rozebr~niu kościoła. k08ztem 
podskarbiowej Maryanowej Wolskiej i Rzewuskie
go, rozpoczęta została budowa w d. 15 kwietnia 
1753 r W ÓWCZllS to kosztem tejże dobrod1.iejki 
podskarbiowej Wolskiej upiększono kościół fre
skami przez ówczesnego sławnego artystę J 6zefa 
Meyera, którego pędzla freski znajdują się w kil
ku świątyniach Królestwa Polskiego. Po uko~
czeniu robót został kościół otwarty d. 1 listo
pada 1763 r., a konsekrowany 1795 r. przez bi
skupa sufragana Lenczew; kiego, pod wezwaniem 
św. Apostołów. 

Dzień wczorajszy rozpoczął Jego Ekscelen
cya ks. biskup odprawieniem Mszy świ~tej o g. 
7 -ej po której udzielił święceń kapłańskich 
swemu kapelanowi dyakonowi S~ubstarskiemu. 
Po tej ceremonii i krótkim odpoczynku J. E. 
udzielał Sakramentu Bierzmowania. 

Sumę odprawił ks. kanonik Dębiński, kazał 
prof. ka. Wydżga. Po obiedzie J. E. ks. biskup 
otoczony liczną banderyą włościańską odjechał 
karetą do osady Pawłów, w której IIlpędzi dzień 
jutrzejszy, a pojutrze odjedzie do ostatniego miej
sca wizytacyi miasteczka Puchaczewa. 

Dnia 17 b. m. Jego Ekscelencya powraca 
do Lublina. 

. I 
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:przyjaźoi i wzajemnej życzliwości, dlatego też 
interesują się ltsAmi obu tych państw. 

Wojua pomiędzy dwoma wielkiemi naroda
mi 'Zatamowała postęp świata. Upraszam usil· 
nie rtądy zarówno rosyjski jak i japoński, nie
tylko ze względu na nie same, ale w interetlie 
całego świata cywilizowanego, ażeby wszczęty 
bezpośrednie pomiędzy sobą rokowania pokojo· 
we. Proponuję, aby rokowania te wprost i wy
łącznie toczyły się między krajami woj njącemi, 
czy li innemi słowy, aże by pełnomocnicy rosyj
scy i japońscy zenli się bez niczyjego pośre· 
dnictwa, celem przekonania czy nie byłoby mo·{ 
żliwem porozumienie się między obu mocarstwa
mi co do warunków pokoju. Uprasum oba rzą
dy, ros~ jaki i japoński, j" k naj usilniej, aby się 
teraz zgodziły na tego rodzaju spotkanie pełno
mocników. Gotów jestem uczynić ws'~ystko, 
,co jest w mojej mocy, gdyby oba mocarstwa u· 
ważaly za pożytectue korzystanie z moich usług 
przy określaniu w układach przedwlitępnych 
miejsca i czasu rokowań; ale gdyby nawet ukła
dy przedwstępne między obu mocarstwami wprost 
lub na innej jakiej drodze zostały określone, 
będę wielce rad temu, jedynym bowiem celem 
moim jest doprowadzenie do tego porozumienia, 
które oby skończyło się zawarciem pokoju, jak 
sobie tego serdecznie życzy cały świat cywili
zowany', 

Nota powyższa została w drodze dyploma
tyczuej doręczona rządom Rosyi i Japonii w dniu 
8 CLerwca. 

W kwestyi szkolnej, 

Czytamy w «Kuryerze narodowym' (nr. 41): 
Wśród tylu spraw wielkiej doniod()śtli dla 

Królestwa Poldkiego wysuwają się na plan pierw
szy dwie najważniejsze: kwestya 8zkolnictwa i 
(}płakany nasz stan ekonomiczny. wywołany po . 
części wojną i klęskami, jakie ona za sobą pro
wadzi, które też z powodu blizkości granicy od· 
bijsją się na nas z podwójną siłą, a po części 
i z przyczyny przejść i wypadków dot~d na po
rządku dziennym, które stawiają przemysł i han
del i tak już ogranićzony w warunkach wyjąt· 
KOWO nieprzyobylnych i gorszych o wiele, niż 
na calych obszarach pllń!ltwa. 

Nie jest to tajemnicą dla nikogo, że zubo
żeliśmy o dziesiątki milionów, że kredy~ spadł 
do minimum, że całe Królestwo Polskie żyje 
w tej chwili z kapitału, a nie z dochodów, że 
nędza i głód wyszczerzają swoje straszliwe pa
szczęki u dołu, a trwoga ~ niepokój o bezpie-
IE 

1) 
SIGBJO~N OBSTFELER. 

'RÓWNINA. 
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czeństwo i przyszłość zaciążyły jak zmora na u- , Ale tu feż jest grauica, po za którą wyma
przywilejowanej sferze lud~i, uchodzących dotąd I gania państwowe sięgać nie powinny. Nie moż
za bogatych i niezaletnych. na myśleć w dwóch językaoh, a więc i wiedzy 

NUl llędziemy się jednak zastanawiali w 0- I prawdziwej i czystej nauki zdobyć w innym, 
becnej chwili nad tym przerażającym kryzysem, I jak w swoim własnym, rodzonym, macierzystym, 
ua którego przebieg złożyło liię tysiąc~ powo- I nie sposób. Na to najlepsza wola nie porsdzi, 
dów, a zakończenia nikt przewidzieć nie zdołu, a cóz dopiero. gdy tej dobrej woli być nie mo
bo rozwj~zanie jego jeijt tajemnicą politycznego że, gdy zawsze musi być tylko przymus, przy
sflllksa, rozstrzygającego dzieje państw i naro- gnębiaJ~cy i upokarzający najllzlachetDlejsze u
dów. ~prawą dla nas najbliźi:lzą i najważniej- czucia dziecka i młodzieńca. Jeżeli zatem rząd 
8Zą, prawdziwie palącą w obtlcl.Iej chwili, jest odstępuje od systemu rusyflkacyi, do którego ca
reforma szkolnictwa, o której tyleśmy mowili i łe szkolnictwo w Królestwie Pvltlkiem OU lat 40 
pisali, zupełnie szczerze i otw&l'cie stawiająo było skierowa.ne, jakież przeszkody miałyby 
nasze postulaty i której przychylnego rozstrzy- wstrzymać reformę naukową, tak przez polak6w 
gnięcia z takiem upragnieniem wszyscy polacy upragnioną? Dobrze zrozumiany interes państwo
oczekują. wy wskazuje przecież, że można pogodZIĆ wy-

Ruk szkolny już się skończył, dwumiesięcz- magania państwa z pomyślnością i rozwojem na
ne wakacye prtJdko przeminą, a n'ad młod~ieżą rodu z niem złączonego, a pomJślDość t, i roz
naszą i jt:j rodzinami, a wi~c nad całym krajem wój tylko .ua drod~e ' zupełnej tolerancyi, równie 
willi ołOWIana chmura zwątpienia i niepewności, religijnej, jak językowej osiągnąć się daje. Ar
co będzie dalej? «Co się stanie z dziećmi nasze- gumenty w poparciu naszej sprawy lIIą tak SIlne 
mi» -pytają zatrwożeni rodzice - i «jaka przy- l tak przez bezwzględne poczucie sprawied1i
tlzłość nasza?,-badają młodzieńcy, których krok wości ogólno ludzkiej przeBądzone, że zbytecznem 
jeden tylko dzielił od murów uniwersytetu dv byłoby.tu je powtarzać, tembardziaj, że uie pró· 
wywalcz,enia sobie bytu na podstawie zdobytych bowano nawet znikąd motywować przeciwnych 
dyplomó~ pracą tak CIężką i w tak uciążliwych zapatrywań innemi powodamI, jak interesu pań· 
warunkach. stwowe~~o. 

I czekamy wszyscy i wypatrujemy wieści Djl:lkusye prowadzone w prasie naszej by· 

I z Pe1ersburga stanowczych i rozstrzygsjących lyby wprost komiczne, gdyby nie były tak smu
wspólną dolę całego kraju, boć ta sprawa refor- tue ze względu na ważność przedmiotu, o któ· 
my szkolnictwa, to jedno wielkie ogniwo, łączą- rym pozwalają sobia pisać, sądz~c według zdań ! ce najbliższą solidarnością wszystkich mieszkań- głoszonych, chyba Indzie z przytępionym mÓz

, ców Królestwa Polskiego. Tu niema żadnych giem lub zupełnie nierozwiniętym. Jakto, więc 

I, strunmctw, zadnych rozdziałów. Wszyscy pula- mamy się zadQwolnić szkołą średnią pry
cy stoją jak jeden mąż, zwracając si~ w porząd- watną? 
ku legaluj'm do władz, 8, z CZY8tO ludzkitlm we· Iluż to znajdziemy w kraju młodzieńców tak 
zwaniem ao poczu\lia sprawifd1iwości narodu o zamożny ch, aby mogli na dal.n,e studya wy jeż-
to, co jest dla nas uajdroższem, co nam !Hę naj dżać zagranicę? A i zamożność nawet nie obro
słuszniej należy, co nic w~póiuego nawet niema nilaby ich od służby wojSkowej kilkoletniej, któ
z reformą stosunków politycznyoh, ani życia }lu- raby im najl'iękniejsze lata życia zabrała. 
blicznego. o naszą ruowtl macierzystą, o język A teraz jeszcze dotknijmy kwestyi praktycz-
polski w szkolnictwie Królelitwa Pobkiego. nej i nie mniej bolesnej w naszych stosunkach, 

Tłómaczyliśmy już i tyle razy przedstawia- kwestyi kositowności wyk8ztałcenia. W szak i 
li, źe nasze żądania nie ubliżają, aoi nie do · tak już vv Państwie Rosyjskiem opłata wpisowa 
tykają w niczem Języka państwowego, gdy w pro- jest bardzo wysoka, najwyższa w całej Eu
gramach 8zkolnyeh cd średnich do najwyższych ropie. 
zakładów naukowych ma zająć jako przedmiot I Przecie przy dotychozasowych wpisach wy
główny, przeznaczone mu z woli właazy stauo- I keztał ,>eaie gimnazyalne dla dzieci rodziców u90-
wisko. Toż samo co do literatury rosyjskiej i l gich bylo zupelnie niedostępne, a wysilona ofiar
historyi państwa, pod którego berłem żyjemy.! ność nawet miasta tak wielkiego, jak Warszawa 
Idziemy jeszcze dalej, bo sami proponujemy, aby I' nie mogła wystarczyć na opłatę wpisów dla tej 
polacy, którzy na całych obszarach państwa młodzieży, która garn~ła się do nauki o głodZie 
pragną pozyskać prawo do służby państwowej i chłodzie. Jakże więc przypuszczać można, aby 
w tak obszernych rozmiarach, poddawali się I to społeczeństwo, tak zubożałe i wycieńczone, 
egzaminowi przed IIpecyalną komillyą z języka I zdobyło się na założenie i utrzymanie w Króle
państwowegu. stwie Polskiem co najmniej 50 gimnazyów, któ-

indziej, i mimo 'o widzi się, jak niebo wspiera 
tJię o ziemiEl na północy i południu. 'na wschodzio 
i zachod~ie. 

Mnie jedcak najczęściej pomrok pociąga do 
siebie, Jest tak wielki, bez I:ranic. Morzem 

I jest, w którem cdowiek błądzi dokoła i przecLu· 
wa, że coś się rozwija: korzenie wgł~biają się 

! w ziemiE}. podnosz~ się latorośle; pełzają losy 
I ludzkie, spiesząc naprzeciw dnia następnego. 
• Samotue drzewo nabiera w tym mroku mocy 

legendy. Kiedy się przechodzi kolo niego za 
dnia, to nio zważa. się więcej na niego, niż na 
inne, które tu i tam stoją. Lecz teraz rozpo
ściera się ono potężnie i dziwnie wysoko ponad 
ziemią. Ctłowiek musi iść do niego, musi cloło 
i wargi ochłodzić jego liśćmi. 

błękitne, dalekie niebo !!zczęścia? Wierzyłem, że 
tak wiele zginęło we mnie i zamarło. A teraz 
jest mi tak, jakby (jOś chciało się zbudzić i gło
wę wynurzyć. KAŻdej chwili mógłbym zawołać: 
Mam ją jeszoze! 

Wytwory mózgu! To ~órne, czyste powie· 
trze budzi we mnie urojenia! Mam lat trzydzieści 
cztery. Jakżeby to mogło się stać? 

Lubię równinę. Oko może tak daleko wę· 
~rovvać, całe mile bez przeszkody przez nie8koń, 
czone światło. Jest w tem świetle i w 8tłumio
nych glosach coś, co si~ stapia z naszemi ma
rzeniami. W przelewie strumienia przez miękką 
Illurawę jest coś, jakby ludzkie drżenie, jest ono 
także w tonach hl,śdelncgo dzwonu, które płyną 
niczem nie powstrzymane na długich fah,ch po· 
Wietrznych i w bezmiernej dali Dlkn~. 

A jednak człowiek nie odnajduje w tern 
Wszystkiem siehie samego. Jeżeli się żyło nad 
jaką rzeklł lub w górach, to budzą w nas wspo
Illnienia na widok aiemal każdej gałęzi i każde
go kamienia; mogą być świetlne i piękne, lecz 
~ogą być także ci~żkie i bolesue. Tu jednak 
Jest tak, jak gdyby nowe nadzieje nadpływały 

Kiedy przebywam t~ drogę. gdzie wszystko 
I bezmierne jest i milczące. to mam wrażenie, jak 
I gdybym zbudził się ze snu. Tak w ruchu świa
, ta pośród wszystkich ludzi jest właśnie we śnie. 

I· Lato zamiera. częst: przepływa j skiś szero
, ki, gor~cy powiew, który napełnia drzeniem 

wl!zystko żyjące. I mnie. Sny, o których zapo
mniałem i uważałem za zmarniałe, przeciągają 
przez pierś moją, Widzę na dworze dwoje 
świeżych ramion i rumieniec krwi. Jest-że to 
coś, co niegdyś było? Lub jest , że to coś, co ma 
nadejść? Nie mogę powiedzieć. Wzrok wałęsa 
się w koło pełen zagadkowości, drżąc odezwie 
się w głębi chwilami dawny, ukryty ból, chwi· 
lami mowa, Jakaś dziwna, radość. 

~ d,alekiego widnokrf,)gu i nietylko same nadzie
J? J złote sny, lecz również płodne myślij widzi I 

8~ę swoje życie w nowem oświetleniu, pojmuje 
SIę wiele z tych rzeozy, których się dawniej nie 
ozumiało. 

Tyle jest wtlzyatkiego w nas, ile z życiem nie 
wspóUyje. W ilzystko tak rozdrobione, tak małe. 

Ach, jeżeli człowiek spojrzy wstecz na swe 
życie, jakże ono nikłem staje się właściwie! 
Człowiek szukal i szukał, gnał i krążyl i wie
rzył, że znajdzie piękno życia! 

Pi~kno życia! Może leży ono w nas samyeh 
ukryte, a my oddalamy się od niego, szukając 
go zewnątrzą siebie! Byłoby może lepiej, jak 
drzewo trwaó na tem samem miejscu w czasie 
wiosny. Juk I w jesieni, wchłaniać w sicbie sroń
ce i (JCSZCZ, wypuszczać nowe liście i dać je 
znowu unosić wichrowi, kiedy się zestarzeją. 

* 

. I nietJlko dzień jest tu piękny. Kiedy ze 
z~lIerzchu wyłoni się pierwsza gwia2;da, jak 
P,e~wsza anemona z wio8ennej ziem~, wów()zas 
zdaJe się być tak bliską, iż wierzy się w moż
ność dGSląguięcia jej w dniach kilku. A kiedy 
:otem wyłonią siE} wszystkie inne gwiazdy, wte-

y odczuwa si~ nieskończoną dal, jak nigdzie 
I Czy to możliwe? Czyby mogło przyjść jesz-

cze to, co jest wielkiem i potężoem i przynieść 

I przychodzi mi na myśl to, o ezem już od 
dawna myślałem, że powinno być: kobIeta. Przy
chodzi na nas jakaś noc, w której światło po· 
zdrawia mroki, w której wszelkie kwiecie sil
niej oddycha. w której góry kochają fiord i fiord 
księżyc, Nosimy lilię z obawą przed życiem i z 
obawą przed śmiercią i nie odważamy s;ę śpie
wać cicho, aby nie obudzić śpiących mQtyh, nie
siemy w sobie trwogę Rmierci i nagle na plecach 
spocznie nam czyjaś ręka i czyjaś d1l8za zajrzy 
nlim w oczy; nie wiemy, skąd ją znamy. Na
pełnia nas jakaś przepotężna moc, albowiem te· 
raz świadomi jesteśmy siebie; ?orywa nas silno 
pragnienie walki, albowiem teraz mamy siły. 

Czyby to miało mię jeszcze czelać? 
(d. c. n.). 
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re jeszcze nie byłyby w stanie po mi eścić wszyst- wicieli oświadczyło, że nie chcą uczestniczyć 
kiej żądnej nauki mlodzieży szkolnej. Milionów w obradach. Przy głosowaniu, większością 32 
by na to potrzeba. głosów postanowiono przystąpić do obrad. Ci, 

W instytucyach pl'ywa tnych przedsiębiorców którzy głosowali przeciw obradom, opuścili lIalę 
'wpis roczny dotąd wynosił minim alnie sto rubli, posiedzeń. 
.a dochodzI ł w hlasactJ wyższy ch do 160, a na - Mińsk, 13 czerwca. Rada miej ska postano-
wet 200 , S pytajcie ojca rodziny średniego Bta· wiła jeduo'myślnie starać się o naj prędsze wpro-
nu, zarab l sjące.gv rocznie [lawe t d ~va tys i ące wadzenie w wykonanie Najwyższych zamierzeń 
rubli, co już je&t w naszy ch waro uKach b~rdzu co do rozszerzenia p raw zarządu miejskiego i 
znaczną s o m ą, czy on byłby w stanie, od nst zwolania przedstawicieli narodu. 
sobie odrjmuJ ~c , po nieść tak i vcydatek" jeśli ma Oharków, li$ czerwza. N 1;$ pos ie d~eil iu rady 
dwóch luo trzech synów do ksz tałceni a. gubernialnej ziemskiej ekonomicznej postanowio-

Na państwie CIąży obow iąze k d ać ob ywste- I uo dokonać niezwłocznie badań w c ~łej guber-
10m 'swoim wykształcenie od powiednie ich po- l nii, celem załatwienia sprawy agrarnej. Uznano 
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ki zostały odparte. Straty jeszcze nie obliczone.· 
Szanghaj, 13 czerwca. Zajmują się tutaj 

żywo sprawą odwołania floty pancerników an
gielskich z wód wschodnich. Ioni widzą w tern. 

I 
następstwa bitwy poa Cuszymą, której wynik 
uwa lnia Anglię od potrzeby utrzymy wania Silnej 

l flo ty na Dalekim W sch ll dzie. Inni przypuszcza
ją, że od wołanie to jest nast~pstwem zaostrze-
nia si<i' s tosunków z Niemcami w związku ze 
sprawą marokańską, Wogóle zaś odwołanie to 
wywołało niezadowolenie angl ików z powoda 
obawy osłabienia powagi angielskiej na Wscho
dzie. 

trzebom, tanie i dla ws~ystk ich dostępne. l za potrzebne zrównanie VI łościan w prawach OTRZYMANE PO POŁUDNIU, 
W tym duc h u przepro wadzona reforma szkol· i z innemi stanami w sprawach sądowych, zarzą.- Petersburg. 14 czerwca. ~Urzędownie). Prezy-

na, a innej przecież wyobrazić Robie nie może- ! du wieuiem i swobody przenoszenia s i ę z miej- dent Stanów ZJednoczonych zawiadomił posła 
my, musi też UZDać prawa narodow e oby wateli I sca na miejsce. Stanów Z .{dnoczonych w Petersburgu, że opię-
państwa, gdy one uznane zostały nietylko przez I Brjansk, 13 czerwca. Senat skasował wy- rając się na dawnf'j przyjaźni, która l~czy Pań-
opini t2 publiczną polską, ale i rosyjską. Prywa- l bór ks . Teniszewa na powiatowego mars:tałka stwa Rosyę i JapoDlę ze Stanami, postanowił-
tne wieścI o postanowumiach KomI tetu ministrów, 8zlacht.y, Na d. 23 b. m. naznaczon~ nowe. wy- pracowa ć w kwestyi nawiązania pokojowych sto-
które zresztą nie zyskały zatwierdzenia, nie bory mar!!załka. sunków. 
08łabiły w nas nadziel przycbylnego rozstrzy · Kijów, 13 czerwca. Zgromadzenie kupców . Najjsśniejszy Pan przyjął dnia 7 czerwca 
gnięcia tej pal~cej dla nas a tak słusznej postanowiło, aby w dni pow8zednie zmniejszyć posła Stanow Zjednoczonyoh i okazał się przy-
8prawy. liczbę god~in pracy pracowników handlowych, a chylnym dla inicyatywy prezydenta Roosevelta, 

.i>owiększyła się tylko troska wyczekiwanis, w niediiele handlu zupełnie zaniechać. I oraz jego 'Doty, na którą, odpowiedział również 
gdy wakacye nadeszły, a rozpoczęde nowego Połtawa, 13 czerwca. Nadzwyczajne mu zgro- l zgodnie rząd jap()ński i p.olecił posłowi wyrazić 
roku szkolnego tak bliskie, madzeniu ziemstwa gubernialnego minister spraw II słowa pełne współczuci a prezydentowi. Upew-· 

wewnętrznych nie pozwolił obradować nad refe- niwbzy się Najjaśnif>js2jy P2n co do szczerych 
T bel ra ch ratem zarządu o udoskonaleniu ustroju państwo- intencyj prezydenta Roosevelta, polecił dać mi-

a a wyg ny. wego, celem złożenia go radzie ministrów, Zgro· ! nistrowi spraw zagranicznych w dniu 12 czerw-
W 3-ym dniu ciągnienia 5 klasy 184 10- mad zenie postanowiło skarżyć 8ię ponownie na I ca odpowiedź, że łącz~c się 'I.. ogólnem żąda-

teryi klasycznej Królestwa Polilkiego. postępowanie ministra i wybrało komisYę dla 0- niem pokoju, zgadza si~ na wspólne wy praco
pracowauia krótkiej rezolucyi o potrzebach doby I wanic warunków pokoju. 

(Tabela nieurzędowa). obecnej z zastrzeżeniem, aby ta rezolucya była Petersburg, 14 czerwca. N a miejsce byłego 
Dnia la czerW0a 1905 roku. pr~edstawiona zgromadzeniu, a następnie skiero· I mini:.tra rolnictwa, został powołany jego pomoc-

Rubli 2000 1i 2..,006. Rb. 1000 1iHJ; 5319 7845 wana. gdzie należy. nik r. t, Szwarcbach. 
12809 18168 18036 18278 ~2668. Rb. 400 1i1i: 1111 4567 Ekaterynosław, 13 cz~rwca. Stwiord~ono tu- Sytery, 14 czerwca. Z douiesień chińczy-
4768 63!i6 9633 12U5 18410 16726 16433 17012 17195 ! taj trzy wypadki zapadDlęcia na drętWIcę kar- ków wnosić można, że japończycy wzmacniają 
17289 198811 19618 19623 198&4, 21447 :.!l! l! 50. Rb. 200 II ku; dwie osoby zmarły. ' lewe skrzydło swojej armii, które zamierzają po-
1i1ł: 20 375~ 4472 6877 6921 9166 10649 10987 14,664" Z' 
17929. Rb. 100 .MoM: 83 140 2152 2615 4174 4924 6567 Berl1n, 13 c~erwca. TokIO donoszą, że prowadzić na Kiryn. 
6768 7074 7618 98781077911037 149931632417226 18626 • urzędownie uwiadomiono o rozpoczęciu rokowań Strzelanina na forp'oc~tach powtarza 8it} 
18997 20~20 22136 22798 23222. I w sprawie pokoju. Sądzą tam, że pełnomocuicy ciągle, 

Rubll80 ]ili: 29 76 80 163 69 92 356 58 72 78 90 8potkają się w Tokio. Rosyj scy ochotnicy zajęli wzgórza. Japoń-
414 <l8 1>20 610 27 93 810 31 900 66 72 1026 40 63 71 81 I . . , . . 
91 187 99 289 46 73 364 73 446 61 507 69 96 605 22 75 I Werllug wladomoscl z Nowego Jorku, UBiło· czycy starali się ich stąd wyprzeć. K)syanie 
704 61 801 5 40 86 907 59 66 80 2044 76 80 88 112 60 I wania Roosevelta mają w tej chwili głównie n~ utrzymali się na swoich sta,nowlskacbj raniony 
6d 72 232 41 73 329 46 64 72 431 77 81 83 67Q 708 21 I 'celu zaVl arcie zawieszenia broni. . jeden ofICer. 
60 76 8ul 42 66 61 62 78 88 903 49 68 3118 64 291 30'1 I W Waszyngtonie nie przywiązują wagi do Godziatań, 14 czerwca. Na lewem skrzydl6" 
27 99 403 561 633 62 86 710 14 76 81 88 834 46 77 90 , . , . l k' h . k b Rh' . ń . 'l .. 
927 76 94 4019 71 108 ,22 34 44 205 36 74 78 92 307 20 I msynuacyl gazet angie s IC , Ja o y 08ya c Cla- Japo czy cy napIerają SI mej, pO$uwając 8ię po 
84 408 23 25 68 645 h4 ~ 6 1129 82 714 80 97, 825 37 61 ła zyskać Da czasie. drodze mandaryńskiej na Kaocho. 
957 76 5098 li:! 4? 14 21l! 318 76 436 73 9~ 650 88 61l! Berlin, 13 czerwca. Petersburskie telegra- Dnia 9 czerwca wyparto z pozycyi górzy-
65 82 702 37 63 827 30 47 87 912 37 6106 8 28 226 47 my ,Berliner Tageblattu" nacechowane są sre· stej, około wsi Gujus::y, o8;(,łl) trzy bataliony 
67 86 88 335 73 463 70 533 48 62 63 86 603 27 3B 721 . d .. . h ó k l 
23 32 80 927 62 64 74 7004 66 72 88 138 47 76 214 22 }itycyzmem. Wobec WIS omoścl rozmaItych ga- pIec ot Y oraz g f S ą art y ery~ i konnicę ro-
48 82 300 6 18 36 434 43 637 44 6a1 90 91 749 81 821 zet o wyborze Waszyngtonu, Paryża, H agi, To· syjską· 
76 933 34 46 8009 15 38 47 119 ai 240 48 65 69 79 307 kia i innych miejscowości na punkt zborny pel- Dnia 10 czerwca znów rozpoczęła się strze-
31 96 421 89 88 500 11 2a 43 622 69 71 760 64 68 80B nomocników japońskich i rosyjskich Agencya Janina na pozycyi. Japończycy zajęli wzgórze 
18 47 69 902 10 49 88 9012 41 69 jOl 70 76 81 246 47 k" . '~ bl'ż k ' K h ' r.1 
65 303 84 472 79 91 626 98 702 38 806 16 64 98 963 7l petersburs a zap~wDla z wlarogodneg? zródła, w po I u rze I aoc e, w rejome vzenszu. 
JOOOl 5 68 93 116 18 91 25162 330 90 94 43641 78 608 że dotychczas Dle rozważano kwestyl wyboru Ateny, 14 czerwca. Kiedy do izby posłów 
21 69 619 69 758 85 8(\3 17 46 82 904 10 11014 91 173 miejsca. wchodził prezydent D~lanis, złoczyńca Goratari 

~~ł2~~ ;g ~: ~: :~! ~~0~665 16297 ~~72~~ ~: :~: ~! :: !i! . Waszyngton, 13 czer~ca .. ~ieJsce ~p~tka~ia rozpruł mu brzuch nożem. Napastnika wyrwała 
39 93 524 32 669 798 862 88 940 66 70 88 97 Il!004 26 SIę pełnomocnIków rOSYJskICh I JaponskiCh Je- policya z rąk rozwścieczonego tłumu i ares~to-
88 123 24 26 39 201 34 72 366 97 99 404 659 99674 778 szcze nie oznaczone. Nie nastąpi ono ani w Wa- wała. Dalanis umarł. 
800 11 34 R2 88 93 906 43 60 14000 86 1~ 67 ~9~ 31g 8zyngt.onie, ani w Mandżuryi. Z ostatnieJ' chwili. 
~: !!7 5~8 6~0~1 0:7i\~9 I:;is 2:3 6i7 7~5~2:7 i2:86Ó8 

6i ~1 Waszyngton, 1~"~0 czerwca. W ponownej 
405 8 ; 44 76 680 81 606 718 802 22 61 904 96 160] 2 85 konferencYI br. Ca~slDlego z prezydentem Roo- Waszyngton, 14 o~erwca. (Reuter). Cbociat· 
92 197 222 34 65 63 64 85 398 426 75 76 79 686 601 53 seveltem, zakomunikował ten ostatni pOBłowi ro- jeszcze zawieszenia broni nie ma, jednakże przy-
737 44 57 822 940 87 17001 60 67 92 95 100 13 18 2070 syjskiemu propozycye japońskie co do miejsca puszczają, te ani jedna, ani , druga !Itrona woju-:! :~ :!99~~ ~~9 ti~0~3 0;1 :;16:

6
78 7~i:~862 3~: ~~ ~~~ spotkania i,' l.iczby p~ł~omocników. Sądzą, że jąca nie dopuści do wi<ikszego starcia na wido

al 64 84 99 611 26 27 78 626 39 42 67 98 730 60 62 89 Rosya zl!'0dzl SIę na. mIeJsce, wybrane przez Ja- wni woinv, 
90 802 (;8 37 40 921 26 51 78 86 19002 104 82 203 413. ponie. Jako' miejsce zebrania pełIlomoeników wy-
82 608 605 08 760 89 823 53 68 20003 05 36 58 99 158 Wiele względów przemawia za wyborem mieniaJ'ą tu również H agA, 
64 299 303 56 79 443 49 61 574 92 601 24 26 63 63 73 ' 'li 

83 705 13 3& 52 886 917 61 68 21028 48 70 80 111 36 Hagi.. Tokio, 14 czerwca . "Standard, donosi, że 
66 99 208 67 78 306 403 24 613 41 77 629 30 68 7001 09 Poseł holenderSKI konferował wczoraj wie- japońskle w arunki pok oju m~ją być bardzo n-
819 68 79 94 919 22032 1>7 109 42 74 88 200 6 27 373 czorem z br. Cassiuim, który początkowo pro- mia rkowan e, żeuy dać poznać światu cał emu, że 
78 80 451 69 76 507 60 64 643 50 64 704 20 ~1" 8~8 ponował P&ryż. J a ponia wybrała Czifu. J' d i lk d 'ol h'd łó 
55 72 981 66 67 67 23131 71 74 93 227 37 84 30~ 47 S odziewają się, że margrabia Ito będzie apODl a ą y ty u () lJ~)"": _'~!Yc I ea w cy-
4.04 14 90. P ł ' k" ń k ' N' wiliu cyj ny ch. 

Petersburskiej Agencyi Telegraficznej. 
- 00 -

Petersburg, 13 czerwca. Pod przewodnic
t wem WlcemlUlstlll. skarbu Timlraz~ewa rnzpo' l 
c~~ła. prace \>'Owitly& ll~d projek tom r,rz\".'R, o z:.· j 
pewni e niu nO~lu&I,, ~go "ypoc~ynku ~ral)OWnlko.J. 
zakła dów baudlowj ch i przcm l shwv~h Pouie- I 
waż na posiedzenm okar.ała się potrzeba poprze' ! 
dn ego wysłuch&nia opinii pnedstnwicieli pl'acy I 
i kapitału, postanowiono ur~dzić naradę pry 
watną. Drugie posiedzenie naznaczono na dzień 
14 b, m, Ni:!. naradzie prywatnej 26 przedsta· : 

główDym pe nomOCDl lem Japo s lm, a ehdow T k" k 
~ł')w!! y!U ~:, ~!!:;:::(; .... ~i~ivw rU!lyJs kim. O 10, 14 czerwca. R 'lsyjs i statek szpital-

Petersburg) 13 czerwca. Najpoddańszy te- nv ,One}, S&Onfldkowano dla tego, że na po
legram generała Liniewicza z dnia 12 czerwca kładzie jego znal eziono k a pita.na i 4 maryna-
dono"", () '; następIlj e: W d.9 b, m. uj awniło siQ ~'l.ÓW 8ngiel/lkich z parowca "Olstgami a", wzię-
natar cie piech oty nieprzyjscielskiej z pr zedniej I te g l' przez r osyall . 
l inii z kon nicą i górską artyleryą, ora? karta- Tokio, 14 czerwca. "Daily T elegraph" do· 
(' zownicami. . J edna ko lumna p08tępowała drogą DOS : ROtlyauic odst~piJi od rzek ; T umon , Woj
M<~nd aryńnką, druga z arty leryą szla doliną na I ska te składały s;~ z 2000 pieehoty, 4 armat, 
w~~hód od drog( Mandaryńskiej i zajęła w dni II l' 4 eskadr(;n6w kawaleryi . Dnia 11 maja odbyły 
10 cz ęrwra wyniosłości na prawym brzegu rze- się wywiady. więks~e w okolicy . Hiaoj~na~ po 
ki Kascbt' , na północ od wsi Laugszuczen i sk?ns,tatowaDl~ SIł Imałem starelU WOjska ro
ChalJf1scbe. N a pozostałym froncie armii odby" ,'. sYJslne odstąpiły ku PÓł. oc)'. 
wała 8 ' ę zw.yk ła wymiana strzałów . . Modżi, 14 czerwca. Kore~pondent ..,Daily Te-

Tokio, 13 czerwca, Urzędownie donoszą, że ,ICgraph" donosi, że baron Orawa, wicepl'ezy· 
kolumny mieszane zaatakowały w okolicach Gi- dent .iaj)ońskiego Czerwonego Krzyża rozmawiał 
czeczengu, Erszilipt:: i Cznfanty. Wszystkie ata· z Rożestwienskim w Sąsebo. 
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Chorc:go pielęgnują dobrze, rany na głowie 
. goją się dosyć pomy~lnje, za to dokucza mu 
bardzo lewa noga i dużo jeszcze upłynie czasu 
zanim zacznie admirał chodzić. 

go, ż~ nie można dOWIerzać ich um'arkowanym le Ambulatoryum bezpłatne Chrz. 
źądalllom . 

I (Dzielna 52). 

Z cechu pończoszniczego. Rozklad godzin przyjęć: 

Tow. dobro 

O flocie ja.pońskiej wyraża się Rożestwien· 
skij z wielkiem uznaniem, jak również o nad
zwyczaj troskliwem obehJdzeniu się z nim w szpi
talu iap(\ńskim. 

W tym samym szpitalu kapitlln ze statku 
.,Kniaź Sllworow", raniony dężko w głowę. 

Jutro, w ezwartek dnia 15 czerwca, odbędzie I 
!!ię w lokalu gospodnim nadzwycza.jne zebranie 
czeladzi pończoszniczych. Ze względu na ważne I 
i pilne sprawy, prosi starszy czeladnik wszyst
kich ozłonków, którzy mają prawo głosowania, 

Choroby lekarze 

Choroby IL. Bernhardt 
wewnętrzne H. Olszewski 

d n I godz. 

środa i sobota 10-11 
poniedziałek 4- 5 

I
L. Bondy środa i sobota 
J. Brudziński wtorek i piątek 

2- 3 
9-10 
1- 2 

Od naszych Korespondentów. 
o jaknajliczniejsze zebranie się o godz. 6-ej po 
południu. 

J. J okiel . środa 
Choroby dzieci IT. Staveno czwarto i sobota 

. (poniedzialek 
A. TomaszewskI ( czwartek 

12- 1 
1- 2 
2- 3 Km'ol Cijer. Petersburg, 13 czerwca. <Nasza ż i zń, pi>7. e, 

że, według p(.glosek, prez(·sem komitetu mml
strów ma r-ostać Sol ~k i. Mi nj~. ter sprawiedliwo
~ci, M81JUebin . por'mca R"V oje staaowisko. 

s p O S T R Z E Ż l N I A II E T E O R O L O G I O Z N E. Choroby 
kobiece I

M. Belżyńskl 
K. Brzozowski 
Ks. Jasiński 

poniedziałek 
czwartek 
środa 

12- 1 
. 1- 2 
11-12 

Petersburg, l:i c~erwca. N Bo projektowanej 
naradzie w sprawie żydo w.!lkiej posts no;wiono 
tylko opracnwać nagrom ad zony materyał . Pręd
kiego rozszerzellia praw żydów nie moi na ocze
::kiwać. 

Petersburg, 13 czerwca. Działając zgodnie 
z duchem całego narodu, Towarzystwo rOwnou 
prawnienia kobiet jednogłtJśnie przyjęło rezolu
cYę o natychmiaRtowem zwołaniu przedstawiciel 
;8tw~ narodowego. 

Data. 

12/VI 1 pp. 
12/VI 9 w. 
13/VI 7 r. 

13/VI 1 pp. 
13/VI 9 w. 
U/VI 7 r. 

Stacyi centralnej K. E. Ł 
~ ... ' Q .... ~ ... ~ . +" • 

"'" ... +" 0- <»0 o .łd +" CD~;n 

~...; s:l • <» ., 
8""0 +"~ ~ .~ Uwagi. 0"'0 8 00 ~* '" :;;~o ... 

@~ ~ '" '" j:CI .... "" ~ ~ o:';:l 
A. H m m 

Z dnia 12/VI 
74.1.7 +13.7 4.6 Pc W2 Temperatura 
741.9 +10.2 67 Pc W 1 max.+14.C,o C. 

Temperatura 
7U.8 + 8.0 100 Pc W 1 min.+53° C. 

Opadu 2.6. 
I I I Z dnia 13/VI 

741.0
1
+ 8.6100 Pc W 2 Temperatura 

Pd W 1 max.+ 14.6° C. 741.6 (11.0 87 I Temperatura 
741.5 (12.8 73 Pd Z O min.+8.1° C. 

I Opadu 11.0. 

Petersburg, 13 czerwca. W poselstwach pa
nuje przekonanie o blizkiem zawaroiu pokoju, 
którego nigdy z takiem upragnitniem nie ocze· 
kiwano, jak w chwili obecnej. Mocarstwa ener
gicznie nalegają, ażeby sk(,ńczyć z wojną. bio- , 
rąc pl)d uWllgę wszystkie klęski, jakie spadły na i _ ...... ...., .. ~ _ _ .o.n= ..... . ____ _____ .................... _______ ~."~.~_ . ...... ..... .. _ . , 

,.kraj i naród . jak r6wnid i to, że osłabienie 
Rosyi narnS'ta równowagę w Europie, zbyt uma
. cniając stanowisko Niemiec. Nadmieroe żądania 
.Japonii wywołałyby pr ot est ogc.loy. Japuńczycy 
ze Flwojej strony cbcą skorzysti ć. z warunków, 
w których obecnie się znajdują i rozwinąć ope
racye dokoła Władywostoku, &Żeby ro1eptłzyć 

I Instytut szczepienia ospy ochronnej I 
Dra Tchórznickiego 

W WARSZAWIE, 594,-6 

Choroby 
chirurgiczne 

Choroby 
wewnętrzne 

i dzieci 

I
E. Jasiński 
A. Krusche 
K. Haberlau 
Kaczmarkiewicz 
J. Lobrer 
F. Łukasiewicz 
K. Wiśniewski 

środa i so bota 2- 3 
wtorek i pia,tek 1- 2 

wtorek i piątek 2- 3 
(poniedziałek 2- 3 
(piątek 12- 1 
wtorek I sobota 4- 5 

piątek 11-12 
środa i sobota 9-10 

C 
I
W. Garliński poniedz. i czwart, 2- 3 

horoby oczne J. Koliński środa i sobota 9-10 
Choroby IH. Brii.utlgam wtorek 1- 2 
nerwowe E. Mittelstaedt środa i sobota 11-12 

Choroby skórne jZ. Golc wtor. czwarto i .sobota 12- 1 
G. Lohrer poniedZIałek 12- 1 

i weneryczne F. Skusiewicz poniedz. i piątek 4- 5 

Choroby gardła'IJul. Grabowski wtorek i piątek 11-12 
nosa i uszu J. Pienia,żek pono środa i sobota 12- 1 

Od Administracyi "Rozwoju" . 

· p ołożenie s\,\,oje strategiczne. _ Okazuje _ się z te •.•. _. __ Danilo-vviczovvska 8. 'relek-on 528' 

Prosimy uprzejmie szanownych naszych 
prenumeratorów, aby, jeŚli nie otrzymają 
numeru, za każdym razem reklamowali da 
administracyi pisma. 

. - . ,-_.- . -.. - - .. _ ... - -.... , __ -. -

MAGAZYN MEBLI Akc. Tow. Zjednoczonych ~tola.rzów w \.Var~zawi A, Filharmonia.. Si~nna 2. lSj~ ·· 

Rutynowany handlowiec 
z wykształceniem technicznem i 7-letnią praktyką w pierwszorz~dnej fa
br c ce maszyn, pragnie zmienić posadę lub też przystąpić do spółki, do 
mającego przyszlość interesu branży technicznej. Posiada kapitał do 5000 
rb. oraz języki polski, rosyj ski i niemieeki. Oferty dla "sumiennego" 
plzyjmuje administracya "Rozwoju". 814-5-1 

Od Administraeyi "ROZWOJU". 
Dla prenumeratorów "Rozwoju" dajemy nasze nakłady po znacznie 

~niżonej cenie, mianowicie: 
1) D ·· P l k' lb . m p b t'l Dla prenu- Dla niepre-. Zleje o s l Z o rzymlą a 11:, oga o l u- meratorów numeratorów 

strowane, tomów dwa, opracowane przez 
D-ra Feliksa Konecznego, w oprawie ozdo
bnej z libroitu 

w broszurze 
:2) A. Sturcel: Smok, powieść spÓlczesna, 2 tomy 
.:3) Józef Grajnert: Dwie, powieść spółczesna 
4) W. Czajewski: Dlie~zko, dramat historyczny 
5) R. Horowiczowa: Zyolorys Adama Dlickiewiola 
6) Warslawa Ilustrowana (Dzieje starej Warsza-

Rb. 

1 
kop. 

20 
75 
60 
20 
20 

7 

Rb. 

l 
1 
1 

kop. 

95 
50 
20. 
50 
50 
30 

wy), bogato ilustrowane, w broszurze 2 tomy 1 00 2 00 

Każdj z prenumeratorów naszych może sobie wybrać jedno lub wię
cej dzieł po oznaczonej cenie. Biorący wszystkie sześć książek odrazu, 
w miejsce 3 rb. 27 kop., za.placi tylko 2 rb. 25 kop. 

Łódzki oddział techniczny To warzystwa 
,,~'-O~O"1hL.~" 

Łódź, Piotrkowska nr. 153. 

189 
Sklad fabryczny wyrobów gumowych, gutaperkowych, telegra-

7 ficznych i azbestowych, obr'2czy gumowych: 
szare i czerwone, nowy fason pólokra,gly i fason plaski, tylko w prima gatun
kach pod gwarancJa. ga trwa.Lość. Nowe kompletne kola powozowe. ReperacylI. 
kół gumowych, bandaży I lakierowanie we wlasnym warsztacie po cenach bar-

dzo nlzklch, bandaże, osie, resory. 

T t F U Wylączna sprzedaż resorów, sprę-owarzys ID errum żyn i wszel~ich stalowych wyro-
" bów fabrykI "Ressorau w Rydze. 

Oryginalne szwajcarskie ła,czniki marki "G. F.II 
Lokomobile i maszyny parowe fabryki ,.Robey i S_kall, w Linkolnie 
pompy różnych typów, wentyle, krany, rury: lane ciągnione i gazowe, pilniki, 

stal i wszelkie Inne tE'chnlczne artykuly. 
Wyropy szmerglowe Zjednoczonych Fabryk w Hanowerze. 1591-3~-32 

I. KOBIETA-LEKARZ DROBNE OGŁOSZENIA . 

Dr. tU~~~ ja ltll~~~~ 
.. - -- - . _._---~-----

Elektrotechnik E. Goslawski. Reperuję 

wyjechała. 1096r134 

l Dr. ~. ~~~DtL~M~~~ 
ulica Przejazd I(g 6, 

i urządzam dzwonki elektryczne tele
fony, indukcyjue ostrzegacze od zlhdzlel, 
sygnaly wodne do rezerwoarów, zamk 
elektryczne, zegary-kontrolarze stróżow
s.rie. Na iądanie wyjeżdżam. Gwarancya 
na rok. Przejazd oM 46 m. 9. 883-3-2 
Młody czlowiekzładnym charakterem 

pisma poszukuje do przepisywl\nla 
w języku polskim I rosyjskim. Oferty 
w Adminlstracyl "Bozwoju" pod B. R .. 
M. 1. 172-d-

my jechał, powróci 23 lipca. 
790-3-3 

Do sprzedania 
..- Biuro nauczycielsKie 

i Kantor służoy-.. 
firmY' F. ARLET. 

Zglaszać się od 10 -12 i 2-6 
Piotrko.slra 92. 810-3-1 · 

Elegancka, prawie nowa 
sypialnia 00 s~rzeoania niearogo. 
Do obejrzenia mię izy 3-7 popol. Cegiel
niaua 25 I piętro, str. prawa. 811-3-1 

M IIszynista, obeznany z wszelkiemi kon-
strukcyami parowych maszyn jako 

ślusarz, oraz dobrze Obznajmiony z elek
trycznością, sumienny, trzeźwy, z dobre' 
mi ŚWiadectwami-poszukuje pracy na 
miejscu lub na wyjazd. Oferty proszę 
składać wadmin. "Rozwojn" pod l. S. 

888-3-1 
M andolinę sprzedam tanio. W ólczańska 

153 m, 6. 885-1 
O blady gospodarSkie w domu prywat

nym po 35 kop. UlIca Pusta 16 3, na 
parterze. 13M 
potrzebujędwóch uczni do zakladu 

blacharskiego, z dobrej rodziny, ulica 
Piotrkowska oM 188. 860 -4-4, 

potrzebna zdolna panna do szycia blu
zek. Sklep, Wsr.hodnia 70, Leonia. 

884-3-2 
potrzebne sa, zdolne staniczarki, spódni-

r.zarki oraz uczennice. Zajęcie stałe. 
Pasaż Szulca nr 9 m. 10. 890-3-1 
potzebna zdolna krawcowa do sklepu 

Laboratoryum St. GÓRSKIEGO, lokciowego. Długa 1i 20. 889-3-1 
Warszawa, Leszno 12, potrzebiie staniczarkCipodręczne. Piotr· 

odznaczone na wystliwach medalami: zło- kowska 207. A. Minor. 894,-2s1 
tym i srebrnym za dobroć i skuteczność przy ulicy MilszaoM 57;-są do sprzeda-

wyrobów, poleca: nia rÓżne odpadki welniane, a także 

AGATOL
" tymolowy welna. Wiadomość na miejscu. 892-1-1 

proszek, potrzebna na wieś nauczycielka z gim -
" dla osób, n.azyalnem w:vk~ztalceniem oraz gospo; 

dbających o Z I:" BY dym z dobreml swladectwami. Zglosic 
zdrowe i czyste Lw się Widzewska 90 m. 15 od 2- ej do 5-ej. 
jest najlepszym dla dezyn- 886-2.-1 
fekcyi ust oraz zabezpiecze- SkI l d' d nia z"bów od próchnienia ep z ca. em urza, zeDJem o sprzeda-

'{ nia zaraz. Wiadomość Nowe Chojny 
i bólu. Cena 20 i 35 kop. ul. Kamienna oM 9 dom Staniewskiego. ' 

Żądać wszędzie. 52-30-30 891-2-1 

Xan~uwAtar wlalow :~;~:~;:~: I S;~~P d!0!~~!:1n!ni!. POc:g~~ln~[::;!3l~i 
powstrzymuje wypadanie włosów, pobu- " zaginął paszport na imię Michala Po-
dza je de porostu, usuwa łupież i mi- gOlIlewicza, wydany z gminy Chocin. 
kro by. Cena rb. 2.25, 1.25 i 80 kop. 880-3-3 
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I. SPRZĄCIKOWSKI Łódź, 
Piotrko.ska 54 

róg Dzielnej 
Hurtowy detaliczny 

oraz skład herba.ty firm 

=-'-:&'0-&.- ..... O~ 
liii-c • ..-. i c). =--0]18"'. ~'T 
poleoa: Odstałe wina kuracyjne Węgierskie, Francuskie, Reńskie, Hiszpań
• kie, Wloskie-" Vermouth" tudzież koniaki kuracyjne, oraz rumy i likie

ry kraj owe i zagraniczne. 

Wina Krrmskle: białe i czerwone od .0 kop. do 1 rnbla za butelkę. 110-
dy Itaropolakie od 60 kop. do 10 rb. za butelkę. 

Kamiar aUiltl"achań~ki 171-r- 320 

rruboziarnisty bez lIoli, oraz wszelkie towary w zakres kolonialny i deli
latesów wohodząoe. Cukier po oenach stałych fabrycznych. 

Szkoła nrywatna ~ ·kla~owa r~alna 
Z PRAWAMI RZĄDOWYCH GIMNAZYÓW 

Choroby weneryczne, 
moczopIciowa . i skórna 

Dr. Slo LEWKOWICZ 
Zach odnia NA aa 

(obok lombardu a '>cyinego). 
')Ia panów od 8-... ·11 r. i od 6-8, dla. 

dam od g. 5-6.c-199 
W niedziele i święta od 9-12 I od 3-6. 

Dr. Feliks Skusiewicz 
Choroby skórne i weneryczne' 

Andrzeja 13 • 
Przyjmuje od 4 - 8 wieczorem. 

W niedziele i święta od g. 9!/2-1 pop. 
507- d- 177 

Dr. I. Krukowski 
Choroby wewntttrzne i dzieoittoe 

Przyjmuje rano od 10-ej-ll-ej 
i od 4-51

/ 2 po pol. 

Udi, ulioa PIOTRKOWSKA M 88. 
212-0-80 ' 

-----------------

Dr. Mittel~taedt 
Ghoroby wewnętrzne i nerwowe. 

mieszki!. obecnie przy 1429 
Piotrkowskiej .Ni 200. 

I ! R ó żn e lokal e P"Ji~~' od 8-9'/. ,. l o~4'f,-6'I, P: 
I przyjmuje prośby o zapis codziennie od godz. 10 do 2, z wyjątkiem świąt. od l lipca do wynajęcia w domu F.Abla Dra Jelnlck. 

720-d ! przy ulicy Południowej nr. 11. Wiado- p . . h h h . 
--------•• ---.----------------- I mość na miejscu u rządcy. 805-3-3 rZYJmuJe C oryc Z C orobamI we-

A. M. Skrinnikowa 
w WARSZAWIE, 

Jest do wynajęcia ' każdego c~asu 
I . nerycznemi i skórnemi 8 -10, 5 - 6. 

I posel EL I PI ERZE PIOTRKOWSKA ]30. 742--8- 5-

letnie mieszkanie 
w ladnej i zdrowej okolicy, 
oraz domem o 10 pokojach. 
"RozwojuH

• 

z pięknym parkiem i ogrodem owocowym, 
Bliższej wiadomości udzieli administracya 

637.-d 25 

Ogród majstrów tkackich. 
Po otwarciu sezonu d~iś i codziennie dawane będą 

KONCERTY 
przez orkiestrę wojskową; . ikaterynburskiego pułku piechoty, 

pod batutą kapelmistrza ADAMCZYKA. 663-d-8 Ił.. BA UM. 

Od Komit~tn Wy~znkiwania ' Pracy, 
WIdzial Wyszukiwania Pracy przy Ł6dzkiem Chrześciańskiem To

warz. Dobroczynności, aby qać możnośc zarobku ludności lódzkiej, po
zbawionej pracy, skutkiem ogólnego przesilenia ekonomicznego, kolacze 
zarówno do pp. przemysłowców, przedsiębio!'ców budowlallych, oraz oby
wateli ziemskich, że Biuro Wydziału umieszcza bezinteresownie robotni
ków, tĘaczów, przędzalników, ślusarzów, studniarzów, kowali, tokarzów, 
stojarzów, cieślów, oficyalistów, ogrodników, gajowych, leśników, wszelką 
służbę folwarczną, oraz szwaczki, praczkl i prasowaczki. 

Komitet Wydzialu prosi uprzejmie pracodawców o laskawe nadsyła-
nie zapotrzebowań do Biura Wydziału, Łódź, ul. Przejazd 16. 621-3 

I czyści i dezynfekuje za pomocą pa
rowej maszyny najnowszej konstruk

i cyi Zaklad dezynfekcyi parowej i 

: paro.w,o-fo~- J HeJ·ninger i Ska 
malm oweJ • = 

Zachodnia Xl! 49. Zlecenia zalatwia 
w ciągu 6-10 godzin. 465-12-8 

Piękne mieszkania, 
zlożone z 5 lub 4 pOkojów z kuch
nią i wszelkiemi wygodami, do wy
najęcia od l-go lipca r. b. 

Szkolna N~ 4. 761-6-5 

Przed Sklepem 

Zakład 

zegarmistrzowski 

przeniesiono nr. ul. 
PiotrkowskI! 1'-& 145. 

przystanek tramwajowy. 
1029-dl- 88 

Do sprzedania 
3-piętrowa kamienica z w$zelkiemi no
woczesnemi wygodami na bardzo dogod
nych warunkach. Oferty wAdministra . 
cyi "Rozwoju" gub "Kamienica". 762 6·5 

Warszawskie Akcyjna Towarzystwo 
POŻYCZKOWE 

"LOMBARD" 
Filia I ulica Zachodnia oM 31, 
Filia II ul. Piotrkowska :tłi 69, 

....... ~ ....... ~~ .... ~~ .. ~..... Zawiadamia, że w miejscowej sali Hcy-
"" tacyjnej, przy ul. Zachodniej 31, w dniu 

'", ~zkasllpAkCEraR"O' uWAi IIZII'~i& M. ZI-ell· n' ski-e~- -_ ł~i;;n~~irz{i!I~:!t~!~dfJ~:~;~!~~~ ~ l "" filij) we właŚciwym czasie nie prolongo-
wanych; podczas trwania licytacyi pro
longata zastawów na sprzedaż wystawio-

.. przyjmuje za~isy u~2' enic na całkowitf3 kursy, po ukończeniu których, ucze- nych nie będzie uwzględniana. Wykaz ' 

.,. nice otrzymują Patenty z cechu. , oM zastawów podlegających sprzedaży bę-
P~zy szkole praco-vvn.ia. Suknie-okrycia,' dzie ogłoszony w gazecie .Łodzińskij Li-

_ stok." 751-3-3 
"... Krój bielizny systemem wiedeńskim. ..... , W·II 7 k' .. 

Z k ' I a - po Ol z caLem 

, 
.. 

GeDY .. i w ..... ruDki .. bard;.pr .. ZYiitępoe. a opane urządzeniem do wynaję-
363 • cia lub sprzedania. Za-

.................... kopane, Bystre l. 6. Makowska. 732 5-4 

,Ll,osBOJIeHO :O;eHsypOIo. rop. JIOJJ;Sb, 1 IIOHII 1905 r. 

Dr. ' md. T ochtermann 
wyjechał .. 

Powraca on. 10 lirca. 770-
3-3 

Lekarz v:eterynarwi 

. J. Metelski 
Piotrko wska Ul m. 17. 

W domu w godzinach popołudniowych •. 
w rannych - rzeźni3 (telefon). 599-10·1 

PokóJ 
przy :lltal:g~ntnei :cdzllli:. cnrześcit.ń
sklej potrzeDny za:a7. z ca1:odz:ec.!l'lm 
utrzymaniem pomiędzy ulicami Rozwa
dowską, Glówną. a Pustą · Oferty w adm. 
"Rozwoju" pod lit. X. Z. 773-3-3 

HI, PragilDD&Zyum 1D~lkie 
z wszystkiemi prawami progimnazyów 

rządowych J. GRAC2YKA. 
Przyjmowanie próśb od 3 czerwca co-

dziennie od godz. 3-:-4 pop. 676-3-3" 

ULICA PijZE:.J AZD NI 12. _ 

EIIZY8tuJąca od lat 14 w Ło~1 
'Pra(,C'I"(!1!:! bftów 1156 

g i znaczenia bielizny 
I-

~ D. MAlURKIEWI Cl OWEJ . ., 
.;. ulloa Przejazd N: 12, m. 14, 
UJ w podwórzu, w oficynie, II piętro, 
z 
[j przyjmuje wszelkie roboty w zakreS 'tJ 

r.:: haftu wchodzące, wykonywa takt - "2l 
o we starannie na czas oznaczony, 2l 
ł po możliwie nizkich cenach. 

Przyjmuje się uczenice. 

Sklep narożny . 
na piwiarnię, restauracyę lub kawiarmę 
oraz 2-gi sklep na handel "kolonialny 
i t. p., są do wynajęcia , ~~ 1 lipca: . Ul. 
Benedykta 56. Wiadomosc na mieJscu 
i u wlaściciela S, Neumark, "Nawrot 2. 

764-3- 3 

--
W tloczni .. RozwoJu", PrzeJazd NI ij. Redaktor i Wydawca •• Oz.jew_kl. 
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